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Wilno za osta nie lat 15 przeżyło du- i 
żo  wstrząsów i z tego powodu Jest wiele m ło- j 
dzież?, która wychowywała s !ę w v a  nn | 
sach anom alnych podczas okupac;i n e -j 
tniecklej, najazdów bolszewickich i ktdrą I 
w ten sposób pominęły wpływy d o b ro Jz itj-1 
stw* szkoły. S 4 to  przeważnie ćz eci rz e -1 
m ieśln^ów , drobnych rolników, H o-, 
rych karłowate gos podarstwa stanowią gros t 
przedmieść w leńskkh. Ciężki st^n m ater-j 
jamy rodziców i k c n ’eczność zarobkowa 
nia nie pozwoliły tei młodzieży marzyć o |  
możne. ś wi uczęszczania do szkoły. Nawet s 
jaż 00 roku 1922-im, kiedy stosunki u 
nas zacreły sie mniefwięce,' normować, to j 
oddalenie miejsc zamieszkania od cen- ( 
trum miast* znakomicie sprzyjało uchyla- i 
niu sie d.ieci od uczęszczania do szH ły , j 
tem uardzH, że — powtarzam — młodz!eż 
ta, o i  za rta ia  swego dzieciństw.?, była 
zmuszona pomagać przy zarobkowaniu ro ­
dzicom,

To jest jedna grupa, która wymaga, 
by nią sie zaopiekowano jeszcze póki czas, 
chociaż częściowo uzupełniono luki w jej 
wychowaniu. Ale nawet i ci, co byli w 
szkołach powszechnych, to wkrótce po 
wyjścia z nich, przebywając w warunkach 
ciągłej troski o zdobycie kaw aka chlebu 
orcz m ałokultiiralnem środowiska starsze­
go rodzeństwa, prędko zapominali znacz­
ną  część z tego szczupłego zapisu  wiedzy, 
jaki im da’a szkoła. A że tak ' bywa, to 
stwierdza cały szereg dośwfadcztń, poczy­
nionych w tym kierunku przez kierowni­
ctwo szkół ludowych w Bawsrji. Tam po 
siedmioletniej nauce w szkołach państwo­
wych nastęou|e trzechletni okres nsuki, 
odbywającej sic >edynie w niedziele przez 
dwie godzin? To ostatnie zostało wprowa­
dzone ze względu na szybk'e zapominanie 
przez dzieci zdobytych wiadomości w cza­
sie pierwszych steumiu lat.

Przyczynę tego s ta iu  rzeczy wybitny 
pref. W etetafrp widzi w przepojeniu całe­
go współczesnego szkolnictwa zasadą przy­
swajania uczniom jak największej ilości 
wiadomość’, które nie są w ścisłym związ 
ku z iego otoczeniem. Znaną powszechnie 
włt-ściwcścfą człowieka jest, że to, co sąrti 
on zdobył własnym wys^nicm, ma dia nie 
go trwałą wartość. Na Każdym stopniu nau­
ki musi być nawiązany ścisły kontakt z 
życiem i praktyką przy zmniejszaniu mo­
żliwie najwięiszem strony książkowej.

Z , podstawę wychowania i wyszko­
lenia służy obecnie, w coraz wyzszym ston- 
nia, samodzielna praca ucznia, oparta na 
obserwacji i twórczym wysiłku, przyczem 
w wychowaniu powinno się dążyć do for­
mowani z z młodzieży obywaieti, godnych 
społeczności cywilizowanej.

Po tejże linji iaą próby, czynione w 
szeregu nowoczesnych szkół europejskich 
i amerykańskich. Zwłaszcc* czynnik spo­
łeczny I obywatelski jest juz dziś w całej 
pełni uwzg:ędniany w wychowaniu pubiicz- 
nem.

W Belgii iitnieie nawet specjalna szko­
ła służby społecznej (E-cle du srrvłce so- 
cjal), która wychowuje młodzież dia samo­
dzielne} twórczej pracy społecznej, dla pod­
niesieni* na wyższy poziom i obrony god­
ności ludzkiej, dla pracy ciągłej, trw iłtj, 
tworzącej z  człowieka jeanosrkę wolną, 
świadomą s eble, umiejącą skutecznie dzia­
łać w walkach ekonomicznych, społecz­
nych i moralnych. W Niemczech rozwinęły się 
w szkolnictwie, tak po.rątkow em , jak śród 
niem .wspólnoty szkolne (Gemainschafisschu- 
len) wyrabiające społeczny 1 zbiorowy zmysł 
pracy w wychowankach.

W tym kierunku również idzie mato 
da L)scroIy'ego we Francji oraz szkoła jt. 
zw. Daltońska miss Panhursi w Anglji, 
które również uwzględniają czynnik spo­
łeczny w wychowaniu dziecka. Każde z 
dzieci ma ściśle określone funkcje w te}

społeczności, która winna być w miarę 
możności całkowicie obsługiwana przez sa ­
mych wychowanków. Czystość sali, po 
rządki w urządzeniu, produkcja pomocy 
szkolnej etc. leży w ręku młodzii iy.

By zaduść uczynić wymogom żyd* 
należałoby zorganizować w Wilnie szkołę 
dokształccjącą, Któraby była czynną v 
niedziela 1 święta, względnie w soboty i w 
dat przedświąteczne wieczorami. ■ By nie 
odstraszać młodzieży od nauki, do której 
narazie ta niema wielkiej ochoty, nie nale­
ży o d m  u urządzać d*a niej. suchych odczy­
tów, chociażby nawet urozmaicanych Drze- 
zroceami, a należy ją wciągać do nauki 
przez urządzanie zabaw, przedstawień am a­
torskich, gier towarzyskich. W między­
czas^, pomiędzy jedną a drugą rozrywką 
można hędWe urządzać pogadanie’, trwa 
jące 15-20 minut na temat z hisłorjl, geo­
graf)!, higjeny, zagadnień gospodarczych 
(kooperacja, rolufetwo etc.) Zmęczony u- 
mysł w ciągu całego dnia, względnie ty­
godnia, szuka wypoczynku i nic dziwnego, 
że szkoły dokształcające nie cieszą się u 
na3 zbytnią frekwencją, gdyż miodzfcż u- 
p ka suchych wykładów, przekładając w ałę­
sanie się po ultcach, względnie uczęszcza­
nie do kina na wątpliwej wartości obrazy. 
Trzeba umiejętnie powiązać pożyteczne z 
przyjemrem, by uczeń ucząc się nie od­
czuwał zmęczenia. Żeby z ucznia wjro- 
b!ć w przyszłości dobrego obywHala kraju, 
użytecznego członka społeczeństwa, Itó ry- 
o już zarałodu p~syzwyczaił się do ini­
cjatywy, do brania odpowiedzialności za 
swoje postępowanie — należy w takiej 
szkole zaprowadzić, aczkolwiek bardzo c- 
gmntczony — samorząd, dotyczący jedy­
nie wewnętrznego porządku szkoły.

W oaróżnienie od istniejących już na 
terenie wileńskim kulturalno-oświatowych 
placówek, należałoby nadać tej nowej

t P.

WŁADYSŁAWA ŻYGKA
Członkini R a o y 1 Zw iązkow e] i Patronką S. M. P. Żeńskie] 

im. „Młoda Pełka*, 
po krótkich, lecz clętkieh cierpieniach, opatrzona ŚŚ. Sakramentami, zmarła

w dniu 13 XI. 1928 r.
Ek?po?tacja zwłok z kliniki U. S. B. na Antokolu do kościoła Zbawiciela odbę­
dzie się dn. 14 b- m. o godi. 4 po poł. Nabożeństwo żałobnt i pogrzeb n» 

cmentarzu wojskowym w dniu 15 b. m. o godz, 11 rano.
3 7 3 9  Zw iązek M łodzieży Polskiej. I

Dzi eń poli tyczny.
Premjer p. Bartel przyjął w ponie­

działek delegację esjońską w osobach p. 
ge* Ltidonera, organizatora armji estoń- 

! sklei, estońskiego ministra spraw wojsko- 
i wych p. Lille oraz dyrektora departamentu 

estońskiego Min. Spraw Zi granicznych p, 
Leppika.

Następnie p. prem jji konferował ko­
lejno z p.p. ministrami Zaleskim, Czecho­
wiczem i Kwiatkowskim.

REFLEKSJE SEJMOWE.
(Teie)onmm od własnego korespondenta z Warszawy).

Wczorajsze posiedzenie Sejmu o d by -, W sprawie zajść lwowskich zgłoszo- 
ł0 3fę w atmosferze niezbyt spokojne]. Na j ne były cztery wnioski, z których ukraiński 
sefmie polskim ciąży wciąż, jak zmora, de- j i klubu narodowego utrzymane były w to- 
ptjgogja i wybujały nacjonalizm, które nie oskarienii wyłącznie strony przeciwnej, 
stw irzsją warunki niesłychanie utrudniają- przesądzając w ten sposób jej winę. Pos 
ce rzeczową pracę parlamentu. Zdaje sie,
że są posłowie wśród opozycji, którzy po­
mimo niewątpliwego poczucia własnej ni­
cości nie przestają uderzać w tony dema- 
godji, trzvmając się kurczowo tego ledy- 
aego pozo3tr.łego w ich rękach środke au­
toreklamy wśród bezkrytycznych ma3.

Do rzędu tvch bezceremonialnych w y -; sce była widoczną w całej swej 
zyskiwaczy niewyrobionej politycznie lud- ■ szającej okazałości, nastrój na sali 
rości wiejskiej należy i stanowi niejako j znacznie podniecony. W niostk klubc Je 
wzór pos. Jaa  Dębski. Temu, kto przeczy- dynki, uzasadniony przez pos Loewenher- 
ta jego dzisiejsze przemówienie w generał- tza i utrzymany w tonie rzeczowym, uzy- 
nej debacie budżetowej, może się wydać, ska* większość dla nagłości,—inne upadły.

rx~'-—  się iitało, że tym razem większość

„Press1 donos’. Ze strony miarodaj­
nej komunikują: W dr.iu 11 b. m. poseł 
włoski Maioni wręczył na Zamku Królew­
skim w obecności P an r Prezydenta Rze­
czypospolitej w imieniu króli Wiktora Em- 
manuela III — Marszałkowi Piłsudskiemu 
odznaki Wielkiego Krzyżu Orderu Savoia, 
najwyższego włoskiego orderu wojskowego. 
Przy uroczystości lej obecni byli: mm. Za- 

\ iesk*, dyr. protokółu dyplomatycznego, p. 
Romer oraz członkowie domu cywilnego i

. j , , - j  , • , , Ł . ,  i wojskowego P. Prezydenta Rzpiitej.Zahajkiewicz. uztsadnlaiąc wniosek uhraiń
ski, utrzymał przy^jm nfej swoje przemó-1 Z t DOśrednictwem agencji „United
wienie w tonie dość spokojnym, zakończył ’ Press" nidesłuli życzenia ao Warszawy t
go również oskarżeniem nietylko Iwow-1  okazji 10 lecia wsKrzeszenfa niepodległości
skich akademików, lecz całego rządu i spo- następujący wybitni pisarzr: C K.
łeczcńsm a polskiego. °odcz .s  cali] tej dy.  ~ h^ r‘^  * óeaconstełd (/* u ;ja ;, io,,n 

, , 7 _ łt Ga.sworthy z Bury Susey (Angljc), Andre
skusji, w której sprawa ukraiłista w Po Maurois i  Paryża, Claude Furerra z Fary-

oiepocir ia , Maurice Maeterlinck z 
był ine i Maurice Mortlu du

Yillennes s«t Se- 
Gard, redaztor

że najważniejszym celem rządu obecnego 
jest sprzya ęieoie się na zgubę ludności 
chłopskie!, k tórą chce obedzeć ze skóiy 
1 za te pieniądz? wystawić w stolicy pała­
ce dia swoich urzędów. Przemówienie, wy­
głoszone wielkim wiecowym głosem, wzbu­
dza jednakże tylko uczucie ubolewanii', że 
w ręKach politykć w te, miary, znalazło się 
w roku 1921 pierwszorzędne d lt państwa 
zadanie restytucji wschodnich granic Rze­
czypospolitej. Należy mnierasć, że p. Dąb- 
ski swoią pieśń już odśpiewał i trzeba po ­
cieszać się, że Polska po raz drugi ryskiej 

in- lekkomyślności z roku lv21 nie powtórzy.

Dobrze
w Sejmie potrafiła wznieść się chwilowo 
ponad rozbujane wypadkami Iwowskłemi 
nacjonalizmy. Wuiosek pos. Loewenhertza

\ „Nouvelles Literarej* z Paryża*.
* » 

Prezen Związki. Syndykatów Dzienni­
karzy Poiskich red. Zdzisław Dębicki otrzy- 
mai nd Syndykatu Diiennikar; yOesKÓ-Sto- 
wackich następujący !ist:

„Syndykat Dziennikarzy Czesk*»słowac- 
kieł daje wyrw w imirnfu dziennikarstwa 
cteskosłowackingo serdecznych życzeń na 
dzień święta polskiego 11

wzywał rzą<T du < , | eSO prz ,c z ,„  ^  ^ ^ B B T ^ S S S S ^ S -
i przebiega zsjść i wyciągniecie następnie ległem pań3twle po latach cierpień, dorna-

stytucji laką nizwę, któraby odrizu i ją Drugą mowę „budżetową" w stylu
wyróżniała, np.: „Ognisko Młodzieży Wi- 1 podobnym, w której derragogja chłopska 
ieńskiei*. To Ognisko must być oddane j zastąpiona została demagoghj socjal nacjo
pod kierownictwo osoby, obeznanej z naj­
nowszymi kierunkami w dziedzinie oświa­
ty pozaszkolnej, najlepiej mężczyzny, gdyż i  

; należy przypuszczać, ż t najwięcej młodzie- 
' ży fcędiie płci nięskiej.

Uwzęszczsjący do Ogniska będą mieli, 
jak to wyżej wspomniano, możność wypo- 

| wiedzenia s;ę przy układaniu i eweniu*!- 
nyj h zmianach regulan isu , normującego 
tryb funkcjonowania Oguiska. Kierowiiik 
(kurator) Ogniska będzie m isi obowiązek 
czuwania m d  rozwojem instytucji i będzie 
miał prawo wszelkie szkodliwe wnioski 

J bez względnie edrzuerć.
T&dego rodzaju szkoły istnieją, jck 

wiadomy, w Beigji, Niemczech, Anglji, 
Francji, i Ameryce i dają rezultaty bardzo 
doustnie. W tych szkołach wychowuje s!ę 
młodrież dla samodzielnej, twórczej pracy 
społecznej, dl* podniesienia na wyższy po- 
łiom  obrony godności ludzkiej, wpaja się 
w tę młodiież z*rB>łow3nie do pracy trw a­
łej, tworzącej z człowieka jednostkę wolną, 
świadomą sicb*e, umiejącą sobie skutecznie 
poradstć w w*!k*ch ekonomicznych i m o­
ralnych

Bardzo jest wątpiiwem, czy znajdą 
się sprzeciwy o zbędności założenia w W-l 
nie szkoły dokształcającej, któraby szerzy­
ła wśród młodzieży entuzjazm i zam iłowa­
nie do pracy. Pamiętajmy, co powiedział 
orzed paru laty Wielki Budowniczy wskrze­
szonej P o lsk : J d ą  czasy , znamieniem
których będzie wyścig pracy, tak ja k  on­
giś był wyścig żelaza, tak ja k  ongiś by ł 
wyścig krwi.

Powstanie takiej szkoły byłoby jed ­
nym z „żywych pomników* ufundowanycn 
przez społeczeństwo wileńskie dia uczcze­
nia dziesięciolecia niepodległości naszej 
Ojczyzny-

W. s

naiistyczną wygłosił pos. Lech Biczyńskf 
prezes ukraińskiego socjalradykalnego klu­
bu. Socjalizm p. Baczyńskiego jest zresztą 
zupełnie nieistotnym prrydstkiem do czy 
sto nacjonalistycznej ideoiogjf, która prze- nie 
bijała z jego słów. Walki, choćby bardzo

z nich odpowiednich wniosków. Natomiast 
wniosek ukraiński zgóry deklarował nfeuf 
neść co do bezstronności dochodzeń rządo­
wych i żądał wysłania do Lwowa specjal­
nej komisji sejmowej.

Z pośród stronnictw polskich głoso­
wał za wnioskiem ukraińskim tylko klub 
P. P, S., który w ostatnich dalach r  wy­
niku ostrego incydentu pomiędzy pos. 
Sławkfem a pos. Markiem zaostrzył swe 
stanowisko opozycyjne, incydent ren warto 
przypomnieć od początku.

W niedzielnym „Robotniku" ukazałr 
się uchwała klubu P. P. S., w której zro-

nych ood obcem jarzmem, rozwijał się 
szczęSliwR i trwał wiecznie. Za syndykat 
dziennikarzy czeskoiłowacKich prezes sena­
tor Pcichl i sekretarz A. Prvaic".

*
Agencja .Pres?" dowiaduje się, że 

am rrykańiki < o a dc? finansowy p. Charles 
S. Dewey, wyjechał wczoraj rano wraz z 
rodziną pociągiem Orient-Express do Mos­
kwy. J ik  już donosiliśmy, jesl to wyciecz­
ka o chtrakterze prywatnym Pobyt p. D t- 
wey‘a w Moskwie potrwa do końca ty­
godnia.

Tym samym . pociągiem jak donosi 
„Press" wyjechał do Moskwy radca Dosel- 
stwa polskiego w Waszyngtonie d r Stani- 

, sław Łepkowssi, były pierwszy

pos. Marka, zawierające niesrychany 
z i. rzut Marszałków! Piłsudskiemu i nace-

gorącej, o  postulaty narodowe ukraińtkie chowane brahiem zrozumienia dystansu,

go w Moskwie potrwu kilka dni.
*

W z wiąz ku z pobytem wojewody lwów*
niktby p. Baczyńskiemu nie brał za zif*. jaki dzWf go od twórcy i ooroftcy niepod- , P- uołuchcw sklego W Warszawie
Co innego jednak, fcżtil usiłuje on z try-1 ległeści państwa, nazwana została „niego-10.ra.1 5St*fniemi tajsciainl iwowshfemi u- 
buny sejmowej rzucpć iego rodzaju oszur-1 dziwem i zsiśft bczcztlnem zacnowaniem • R d lf le ^ d e f  " p r K  /w  s u ^ sdo- 
żeni* na rząd i społeczeńst* o polskie, uię , przyczem klub P. P. S. „uznał jed- czynku. Przewidziroe są również zmiany 
według których Polska nic innego nie prag- nagłośnię, że p. Walery Sławek postawił osobowe na staaowIs-Au kom endnt*  policji
nie, jsk zupełnego pognębienia swoich u- ] sam 
krtificów. Podjudcanie anStgomzrsów naro- i 
dowvch jest zasadniczą odróżniającą cechą 
wszelkich nacjonalistów. Skutki ich działa

siebie poza nawiasem przeciwników : państwowej we Lwowie oraz we lwowskim 
godnych szccunku". - i urz«dtf<! śledczym. Starostą greazktm we

i ' ,  . , . : Lwowie mianowany ma bvć kpt. Kotz. ma-
Ze pos. Man n^ógi s ę uł lać za o- i0p0i*nin z pochodzenia. * Ko,. Ketz osta- 

brazonego słowami płk. , Sławka,
nia są zwykle tik ie, jak widzieliśmy we 
Lwowie w dniach 1 i 2 listopada. Odpo­
wiedzialność za te wypadki ze stanowiska 
zupełnie bezstronnego należałoby umiej­
scowić w obustronnęm  prześciganiu się na­
cjonalizmów polskiego i ukraińsk!?go.

VTyńcig. ten w rezultacie kr ńczy s ię jru n k ó w  I okoliczności, kwestja 
krwawemi, z conajmniej obustronnie bar­
dzo Kosztownemi tarciami. To też zwala-1 który ja wywołał. Incydem ten

terna tnio pełnił funkcje oficera do zleceń przy

nie przez p. Baczyńskiego c?żsj odpowie­
dzialności za wypadki lwowskie na stronę 
polską jest równie niesłuszne, jak prze­
ciwna teza pos. Stanisława Sirońskiego 
(N. D.), którzy przy tej okazji pierwszy 
raz w obecnym Sejmie ukazał Się na try­
bunie i uzasadniał wniosek Klubu Narodo 
wego.

Pos. Strcńsk: również nie jest w sta­
nie inaczej wyobrazić sobie stosunku dwu 
narodowości w jednem państwie, jak sta­
łej walk! i podporządkowania przez jedną 
drugiej. Koncepcja państwowa pos. Stroń- 
skiego jest zawsze ograniczona do idei 
państwa narodowego, nfezdoinego do stwo­
rzenia syntetycznych rozstrzygnięć s*osun- 
ków narodowościowych.

zapewne nikt nie zaprzeczy. Każdy obrazo- i wiceministrze spraw wojskowych gea. Ko-
ny zna znaną i utartą drogę do poszuki- } narzewskłm.
wania saiysfaacji tak jak każdy najspo- n  . . ,
koinipjszy i naiorzy. oitszv -Liowietr ^ o - 1 Dn)? 19 g 3 L m* W * * * ™  do War- aojm .jszy najprzyzwoitszy czto ei mo SIiwy Se*retarz generalni Ligi Naiodów
że się okazać n  sytuacji, zmuszającej go sir Erie D runm om l * towarzystwie swego
ao obrrżenia innego. Jest to  kwestja w a- i  zastępcy i dyrektora sekcji politycznej p.

takiej czy | Suglmuri.: Sir D-ummond odwiedzi poza-
innej zupełnie osobistej reaacji na fakt, ! "H1 ^ r* l^ w I Poznań^ w drodzn p,iwrot-

j nej zażrzyma sie w Berlinie, gdzie ounędzie 
konferencję ze Stresemannem. 

nak przez po;, \ta rka  skierowany na tory  ----------------  .
łubowe utradl ch.r,wter ouoblSteso ^  t a m  —  M a [||j| j  [||j||,

starcia. Klub P. P. S. uznał za właściwe.
honorowego wpoająć się roli sędziego 

tej sprawie i wyuać sąd o postępowaniu 
przeciwnej strony. Musiało to wywołać B E. oświaaczył, że każdy kto w jakie)-
ponowną reakcję ze strony klubu Jedynki, . kolwiek ro-mie i warunkach pozwala soDie 
który na wesorajszem posiedzeniu plena-- na podobną napaść ne Marszałaa Piłsud- 
aem  powzią* uchwałę, w której oświadcza, skiego spotka się ze strony k lubu j ze sta­
że solidsryzuje się „w całej pełni zc swym f nowczą odprawr W końcu uenwała klubu 
posłem płk. Walerym Stawkiem I w yui* eawiera twierdzenit. 7*e uch vała f .  P. S 
mu uznanse za zdecydowane odparcie banowi jędnostronn? próbę osądzenia po- 
bezprzyaładnei napaści pos. dr. Zygmunta ( stępowania przeciwnika I jako taka "ist 
Marka na Pierwszego Naczelnika Rzeczy- : sprzeczna z elementarnemi zasadami po- 
pospolitej i zwycięskiego Naczelnego Wo- stępowania honorowego oraz zwyczajami 
dza, zarzucającej Marszalkowi Piłsudskiemu ubowiąiującemi w parlamentach, 
antypaństwową działalność*. Ponadto klub Testis
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C Z A R N A  K A WA  — D A N C I N G .
S Wzorem lat ubiegłych Komitet VII lygodnia Akademika organizuje Czarną Kawą— Dancing w sobotą 17 listopada w Salonach Kasyna Garnizonowego (Mickiewicza 13). Q

Program  niebywale u^ozmi icony, mifllstwo atrakcyj. Pełno radości i śmiechu. Kilka orkiestr i szereg sal i buduarów zacisznych. Obowiązkiem każdej Wilnianki i Wilnianina jest przybycie na tę zabawę. 0
fi Połączycie przyjemns z pożytecznem, a więc spotkamy się wszyscy w sobotę 17. XI. o 20-tej. Bilety w cenie zł. 5 i 3 (dla młodzieży akademickiej) nabywać można u Pań Gospodyń w Bratniej Pomocy U. S. w
§  B, (Wielka 24) codziennie cd  17 do 19. 3791 0
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WOLNA TRYBUNA.

O Akademję Pocztową.
W ostatnich dniach w łonie Rząou, a 

w szczególności w lenie Ministerstwa Poczt 
i Telegrafów powstała myśl utworzenia A 
kademji Psczlowej, przeznaczonej dla tych 
pracowników pocztowych, którzy z braku 
studiów uniwersyteckich mieliby uzupełaić 
swoją wiedzę przaz odpowiednio dobrane 
przedmioty w przeciągu dwóch lat Z uwa­
gi, że projekt ten jeszcze nie doirzał, a 
główne zarysy są jeszcze nieznane szero­
kiemu ogółowi pozwolę sobie zabrać z te- 
go miejsca głos, w jaki sposób Akademję 
tę jalrc urzędnik Dyrekcji Poczt i Telegra­
fów w Wdnle sobie wyrbrażam.

Przedewszystkiem <dzie leży celowość 
tego projektu.

Ministerstwo Poczt i Telegrafów spe­
cjalnie za czasów Ministra Bogusława Mie- 
dzińskiego otacza opieką szeroki ogół funk- 
cjonarjuszów pocztowych o czem zresztą 
społeczeństwo nie jest nigdy tak dokład­
nie poinformowane, gdyż opieka ta jest 
ściśle,rzec można, wewnętrzna, a przejawia 
się cha głównie w podwyższaniu wynagre- 
dzeniz(aość zcacznens) z powodu dodatko­
wych funkcyj jak służba nocna, ambulan­
sowa, specjalność telegraficzna i tp. Z tej 
starej troski o stan pracowników poczio- 
wycn widzimy, że celowość projektu Aka- 
demji ssie jest trudna do uchwycenia. Mi- 
niste s tru  Poczt bowiem cncdzi tu o pod­
niesienie stanu kulturalnego wśród urzęd­
ników pocztowych, aby zgnieść w społe­
czeństwie to pr .ekenanie, że urzędnik po­
cztowy należy do tych typów ludzkich z 
którym 1 niemożna nawiązać normalnych 
stosunków.

Wskutek takiego fałszywego pojmo­
wania powstaje często pomieazy społe­
czeństwem a pracownikami pocztowymi 
konflikt. Powołanie do życia Akadeonji Po­
cztowej od a eu wzbudziłoby w soołeczeń- 
stwie zaufanie a powiększyć to zaufanie

dodatku brak wielu dziedzin z prawa kar­
nego, etyki, psychologii pociągał niejedne­
go urzędnika na manowce. Główną jed.uk 
przyczyną było to, że na powyższe kursa 
przyjmowano ludzi mało wyrobionych ży­
ciowo nie mówiąc już o  tych jednostkuch, 
które poziomem umysłowym n*c mogły 
przecfws*awić się kolegom posiadającym 
wykształcenie o ile nie wyisze to przynaj­
mniej średnie. I to znowu powstaje kon­
flikt, gorszy od poprzedniego, bo k< aflikt 
wynikający z wewnętrznej organizacji, kon­
flikt wypływający z stosunków pomiędzy 
kolegami pracującymi w jednym i tym sa­
mym resorcie.

Projekt Akademji Pocztowej rozwią­
zuje tę palącą dziś kwestję.

Należałoby tylko zastanowić się nad 
tern jacy ludzie przyjmowani byliby ua po­
wyższą Akademję i jakie działy naukowe 
można by>ohy tam wpiowaazić. Czy słusz- 
nem jest, aby przyjęcie do Akademji u- 
rzędnika uzależnione było o i  posiadania 
średniego wykształcenia? Zdaje mi się, 
£e tak, ale sądzę, że Ministerstwo 
pociągnęłoby również do tej Aka­
demji i te wyjątkowo zdolne jednostki, k tó­
re z powodów czy to materjalaych, czy ro­
dzinnych nie mogły osiągnąć odpowiednie­
go cenzusu, kształcąc ich naprzód na swój 
własny koszt aż do czasu, gdy te jednostk'" 
mogłyby osiągnąć średnie wykształcenie, 
będąc równocześnie urzędnikami. Następnie 
Kadry urzędników orzeznaczonych do Aka­
demji kształcić nadal w k!erunku gruntow­
nego opanowania wszystkich dziedzin jakie 
zawarte byłyby w Akidemji. Urzędnik, któ­
ry dostałby się do Akademii pocztowej był­
by przeznaczony zgćry na urzędmka mo­
gącego osiągnąć w przyszłości wysokie sta- 
nowiszo w swoim resorcie. Urzędnicy, któ- 
rzyby do takich funkcyj powołani nie zo-

lo k o w a n ia  p o lsk o -litew sk ie  w  K rólew cu
a  Liga Narodów*

BERLIN, 13-X:. (P a t) . K oresponden t genew ski „V ossiscre Z tg ." donosi, że 
rokow r.nia polsko-litew skie p rzep row adzone w Królewcu w yw ołały  w kolach Li­
gi N arodów bardzo  złe wrażenie.

K ol5* te  uw ażsją w ynik konferencji królewieckiej za zupełn ie  bezw artościow y. 
Liczą się z tem , że na uesji g rudn iow ej Rada będzie  m ustała /o zp a trz e ć  znow u 
koofiikt polsko-litew ski i podjąć stanow cze zarządzenia dla jego  zlikwidowania.

Spraw y reparacyjne.
BERLIN, 13-XI. (Pat). ,V oss'sche Ztg.“ donosi że am basador niemiecki w Pary­

żu von Hoesche odwiedził dziś m lnutra spraw zag-anicznych Brianda i odbył z nim 
dłuższą rozmowę, która ozracza podjęc:e na nowo rokowuń w sprawach reparwcyj- 
nycb, przerwanych przez dymisję gabinetu Poincarego.

P rzesilen i * ga b in eto w e w  Estonji.
TALLIN, 13 XI (Patj. W związku z wyrażeniem votum nieufności ministrowi 

Rolnictwa przez frakcję rolników, rząd estoński na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu zgło­
sił dymisję.

N ik las kandydatem  na prezydenta  Austrji.
WIEDEŃ, T3.Xi (Pat). Dzienniki omawiają dzisiejszą konferencję przewodniczą­

cych kluoów parlamentarnych w sprawie wyborów prezydenta i zaznaczają, że wobec 
sprzeciwu socjalnej demokracji niema mowy o ponownym wvborze dr. Hainischa na 
prezydenta. Ze strony większości parlamentarnej wysiąpl jako K andyda t na prezydenta 
prezydent Rady Narodowej Miklas.

m n * n . T >11 .  wZ a u *  Z .  n > stali mogliby w dalszym ciągu odbywać kurmOŻna byłoby jeszcze bardziej przez wciąg- nnrTtnwn.tf1pdrjiflr»nf> kłArurb nnilnni
nięcie do AKademjl Pocztowej uczonych 
polskich o znaych nazwiskach usuwając 
tetr. samem ten chiński mur jaki tkwi je­
szcze gdzieniegdzie pomiędzy polskiem spo­
łeczeństwem u pracownikami. I

Z  drugiej znowu strony powołanie A -J 
kademji Pocztowej przyczyniłoby s;ę do 
poprawienia s t.nu  duchowego wśród sa­
mych pracowników. Urzędnik, który do 
składu siuchac ów AkaJereji Pocztowei 
wenodziłby i mógłby znajdować się w at­
mosferze tak odżywczej jaką daje nauka 
napewno nie narażałby w przyszłości Skar­
bu Państwa na liczne straty lub azKodiiwe 
manipulacje, gdyż wyhartowanie jego du­
cha byłoby największą gwarancją, że od 
złych myśli oyłby taki pracownik daleki.

Chodzi mi obecnie przed^wszystkiem 
o to w jaki sposób należałoby rozumieć 
powstanie Akademji, co mogłoby być w 
niej zawarte i jakie korzyści mozn&by od­
nieść z tej placówki.

Prasi codzienna podała, że Akademja 
Pocztowa byłaby przeznaczona dla urzęd­
ników ze śrsdmem wykształceniem, a okres 
nauki w niej trwałby dwa lata Czy istot­
nie dwa lata nauki o poczcie wyczerpało­
by w sposób należyty cały maierjał? Są­
dzę, że nie ale w każdym razie już same 
te dwa lata atmosfery naukowej w tak 
wielkim resorcie jakim jest poczta to już 
wiele, to krok naprzód na korzyść insty­
tucji.

Dotychczasowy m aterju  naukowy 
przeznaczony dla urzędników pocztowych 
był wykładany na kunach pocztowo-tele- 
graficznych przez przeciąg zaledwie kilku 
miesięcy. N au ir była zbyt dorywcza a po­
nadto słuchaczami takiego kursu byli prak- ] 
tykand, którzy nieprzygotowani do zawc- • 
du pocztowego często traktowali tę naukę j 
lie jako pewnego rodzaju zadowolenie alt. 

jako przymus. Pracowali z tą świadome- ! 
ścią, że skoro nie będą odpowiednio się i 
uczyć mogą łatwu stracić posadę Wśród 
takich warunków i atmosfery najlepsze in­
dywidualności zabijano. Utrata zarobku wi­
siała naa każdym jak miecz Demoklesa 
Zamały materj*! i popularny jego poziom f  
nie d*wał urzędnikowi zbytniej wiedzy, a w

sa pocztowo-telegi aficzne, których poziom 
mcżmtby coraz wiecej podnosić. Ci urzę­
dnicy mogliby zajmować 3tancwiska mższe. 

Aleksander Leszek Szeligowski.

(D. n ).

Prasa wioska o przebiegu uroczystości 10-

M anifestac;e w Lublanie.
BIAŁUGRÓD, 13.X1 (PAT). W czc^ j wieczorem studenci uniwersytetu w Lublinie 

zorganizowali manifestację z okazji 8-ej rocznicy podpisania traktatu w Rapallo. Ma­
nifestacja rozpoczęła się wielkiem zeDranicm w uniwersytecie, po którem uformował się 
pochód z kilku'tysięcy osób. Manifestanci doszli do konsulatu francuskiego, wznosząc 
okrzyki: „Niech żyje Francja*, następnie zaś usiłowali dostsć się do dzielnicy, w której 
znajdują się biura włoskiego towarzystwa komunikacji morskie] Cosullch. Budynek, w 
którym mieszczą się b’ura. obrzucono kamieniami Policji interweniowała celem przy­
wrócenia porządku i musiała użyć broni, oddając kilka strzałów. Przy starciu rannj 
został pewien młodzieniec, którego przewieziono do szpitala. Szereg osób aresztowano.

D ziało  zn iszczen ia  Etny*
RZYM. 13 XI. (Pat.) Na posiedzeniu Rady Ministrów min. Giaratti oświadczył, 

że wybuch Etny zniszczył 70 domów oraz około 1200 ha pfamacyj poman ińcz. 5 tys. 
osób zostało pozbawionych dachu nad głową. Rada Ministrów uchwaliła szereg zarzą­
dzeń celem przyjścia z pomocą ofiarom katastrofy.

jutro 15 i 16 b. m. pojutrze  
C iągnien ie I k lasy
wielkiej IB Loterji Państwowej

G łówna wygrana

zi.-750.opo
Główna wygrana.

Ogólna suma wygranych około

27 miljonow.
Co drugi lo s  w ygrywał1

Cena losów w każdej klasie:
lh  lo su V2 lOłU * l i  lo su V i lo su
Zł. 10 zł. 20 zł. 30 zł. 40

RZYM. 13, XI P?t. Prasa w łosia 
wykazuje życzliwe zainteresowanie prze­
biegiem uroczystości dni ostatnich w Pol­
sce.

,P o ?o lc  di Roma” podając ich szcze­
gółowy opis zwraca szczególną uwagę na 
odznaczenie Marszałka Piłsudskiego wielką 
wstęgą orderu włoskiego Savoya. Niezwykle 
gorący artykuł poświęca 10 leciu odrodze­
nia Polski snecjalny wysłannik „Giornale 
dTtalia*’.

W obecnych uroczystościach widzi 
autor wyraz jednomyślnego i gorącego 
hołdu, jaki Polska cała składa Marszałko­
wi Piłsudskiemu, jako temu, któremu 
zawdzięcza sjre  odrodzenie. Uderza to  
te n  więcej, iż Marszałek oficjamie jest tyl­
ko ministrem, etyli osobą trzecią po Pre­
zydencie Rzeczypospolitej i prezesie Rady 
Ministrów. Jednak wszędzie, gdziekolwiek 
Marszałek się zjawia, uwaga i entuzjazm 
tłumów zwrócone są przedewszystkiem na 
niego Jest on faktycznym wodzem narodu.

Z całej Polski.
£kspiazj& v i  fabryce amunicji 

„Pocisk" w Rembertowie*
W dniu 12 b. nr. w godzinach po d o - 

łudniowych w fabryce amunicji .P oc isk” w 
Rembertowie nastąpiła eksplozja, naskui- 
tek której dwaj robotnicy ponieśli śmierć 
ua miejscu, trzej zaś zostaii ciężko ranni. 
Eksplozja nastąpiła podczas spalanin re­
sztek waterjałów wybucnowych. Dochodze­
nie W tOKU.

Napad na kasę sejmikową.
Z soboty na niedzielę ubiegłego ty­

godnia nieznani sprawcy dokonali napadu 
.na kasę sejmiku powiatowego w Rawie 
Mazowieckiej i zrabowali całą znajdującą 
się w k»sie gotówkę, sięgającą kilku ty­
sięcy złotych.

Zamach na pociąg.
Na niedawno otwartej liiiji kolejowej 

Łuck—Stojanów, między stacjami Dębowa 
Karczma a Sieokirwiczówką, służba kole­
jowa zauważyła wyrwaną tarczę przy se­
maforze i obok na szynach pocisk arm at­
ni. Katastrofy szczęśliwie uniknięto. W dro­
żono śledzfwo ceiem wykrycia sprawców 
zbrodniczego zamachu.

Sezon zimowy w Krynicy.
Sezon zimowy w Krynicy rozpoczyna 

się 1 grudnia. W ciągu listopada dom 
zdrojowy jest zamknięty, czynne są nato­
miast łazienki borowinowe i nowe łazienki 
mineralne. Na sezon zimowy aom zdrojo­
wy bsdtie z powrotem otwarty.

Komisja zdrojowa przy stonuje do wy­
budowania to ru bobsleyowego.

I
Przygotowanie do obchoau 500 le- 

d a  śmierci ks. Witolda.
K )WNO, 13X1 (Pat). Wczoraj w sie­

dzibie Związku s^auiisów odbyło się posie­
dzenie organizacyjne o związku z projek­
towanym obchodem 500 lecia śm krci ks. 
Witolda Reprezentowanych było 70 orga- 
nfzjcyj.

I M f w  B a ł t y c k i .
Zjazd kaw alerów orderu Lacz- 

plesisa.
RYGA, 13.XI (Pat). W dniu 11 listo­

pada w Libawie odbył się zjazd Kawaleró w 
orderu Laciplesisj, w którym wziął udział

Jedyna nsjwięksta, najstarsza i najszczę­
śliwsza kolektura w Polsce

im i
W A R S Z A W A .

Oddział w firnie
Wielka 44. teł. -125.

prezydent państwa Zemgais, marszałek Sej­
mu Kalnyn, estoński minister wojny Reek, 

; oraz cały szereg wyższych urzęaników i 
t oficerów.

| Nieudany zamach na pociąg.
RYGA, 13.XI (Pat) (Leta). Pociąg oso­

bowy, którym prezydent państwa Zemgais, 
prezydent parlamentu oraz wyżsi oficero­
wie powracali z uroczystości pułkowych z 
Libawy, został nagle zatrzymany przed Mi- 
tawą przez straż kolejową. Jak się okazało, 
w zwrotnicę, którą nieoawem pociąg miał 
przejeżdżać, włożono siekierę tau że pociąg 
bvłby musiał wykoleić się na zwrotnicy. 
Dotycheras nie zastało ustalone, czy cho- 
dai tu o zamach. Śledztwo jest w toku. 
Według (iociesień dzienników, miano za­
aresztować pewną osobę, pozostającą w 
stosunkach z lewicowymi ekstremistami, 
jako mocno podejrzaną o dokom nie za­
machu.

VII Tydzień AKADEMIKA B 
K O N C E R T  15.XI 815. XI

zn a n eg o  kom pozytora prof. B U R K h T łT A 3740

w m

I  M .
ŁÓDŹ, 13.XI. (P«t). W .kładzie for­

tepianów pod firmą Grzego-zewsk." znale­
ziono w ohydny sposób zamordowanych 
właśclc iii tego składu małżonków Tysze- 
rów. W sąsiednim pokoju znajdowała się 
kasa ogniotrwała, w której było 50 tys. zł 
Kasa s ostał,t nietknięta.

Według dotychczasowego śledztwa 
praw dopoaobntm  jest, że złoczyńcy zostali 
spłoszeni I skutkiem tego nie zdołali roz­
pruć kasy. Jednocześnie na kiańcach mia­
sta znaleziono zwłoki zamordowanej ko­
biety. Jak  się późaiej o suziłc  zam ordo­
waną była służąca Tyszerów. Prawdopodob­
nie złoczyńcy zabili ją, ażeby zatrzeć ślady 
zbrodni i usunąć ś iadka morderstwa.

Kronika te legraficzn a .
— Samocf idy wiozące golci weselnych 

zderzyły s ę w Welencjl, przyciem jedVa osoba 
zginęła, 10 zaś odniosło rany, w tem 6 ciężkie.

— W magazynie koronek w Calair, nale­
żącym do firmy angielskiej, wybuchł pożar. Straty 
wynoszą podobno wiele milionów franków.

« osslsche Ztg.“  donosi z Szanghaju, 
ze przybył t*rr drogą przez Syberję i Dairen płk. 
Bauer szef służby wywh Jowozej ai mji niemieckiej 
wraz z dwoma towarzyszami,

— W Reichstagn toczyła się wczoraj w 
dalszym ciąg dyskusja nad sprawą lokautu w 
przemyśla m ftalowym.

f i rze i i ien  sz f ld K re to i i ry .
K om edjs k  3 akt. Ryazarda Ke^slerp, 
w p rz e k ł. S tefana T u n k ie g o  w T ea trze  

P e iik im .
Pan dyrektor Fleminirig szuka dresz­

czyków m iłosny.h (bo gdzie ich szukać, 
jak nie na kui ortach), umawia się z Łucją 
Wahrendorf, wielLe dystyngowaną, urodzi­
wą i stro jną damą c  schadzkę w gabinecie 
muzycznym Pani Wally, żena p. Fiemiain 
ga przejmuje tekfon i post-nzwla nletylko 
wybić z głowy amory swemu mężowi, ile  
go jeszcze uia-zm.ć. Pr*y pomocy swej 
przyjaciółki Ąjftjf von Reckenthin wypra­
wia Łuc.ę na nrzejażdzke narowcem a sama 
śpieszy na schadzkę. Wkrada się do salo­
nu, gasi światło i pada w objęcia swego 
męża, który ją w ciemnościach bierze za 
Łucję. Pani Wally rozmyślnie „gubi” w je­
go kieszeni grzebień z prawdziwego szyld- 
kretu, jako „corpus delictl” zdrady pana

małżonka. Akty drugi i trzeci przynoszą 
zabawne, pełne dowcipu i hum oru momen 
ty ujarzmiania niesfornego m ężi przy po­
mocy owego „corporis delfcti*.

Przyłapany pan Fiemining, mięsnie 
jak wosk i zgóry zgadza się na wszystkie 
kaprysy swej małżonki. Ale nie wie, kto 
iejsi właścicielką owego grzebienia, bo nie 
Łucja Wahrendorf, wazak ta, jak sie do­
wiaduje, była owego wieczoru ca parowcu. 
Więc kto? PoszuKiwania właścicielki grze­
bienia zmieniają los jego osobistego sekre­
tarza J in a  Waldowz i S chm id t-rpan ty  do 
towarzystwa, która także zgubiła swój grze­
bień, ale na plaży. Dziej, ten sam przed­
miot namacalnej zdrady mężowskiej jest 
przyczyną perypetyj pana Hrawliczka—kom ­
pozytora wperowtgo, przyszłego nar-eczo- 
nego Alicji von Reckenthin, która wykręty 
pana FJemininga wspaniale zużytkowuje 
również dla ujarzmienia swego przyszłego 
męża zbyf niestałego w sprawach sercowych. 
Wreszcie sztuka kończy się perspektywą 
dwóch małżeństw i pojednaniem się Flemi-

nmga ze swoją ureerą żcr* Wally, Ł«cja 
W ahrendorf okazała się tylko modniarkę, 
sprytnie reklamującą swoją firmę, a nie ża­
dną tajemniczą syreną.

Groteskowe pnd względem perypetyj 
i szczerego dowcipu sztuki Kes&lsra, s zwin- 
knję bral łsm wymiaru czasu w akcji po­
między jedną sceną a drugą Kessler często 
sobie radzi przez wplątanie w główne koło 
intrygi, kółek pobocznych... które wpraw­
dzie nie wypadają z akcji, ale stają się 
sbędnemi, na czem traci zwlęrłość sztuki. 
To sprawia, że scena często za długo jest 
pusta. Tak jest właśnie i w „Grzebieniu 
szyldkretowym*. Już sam tytuł mówi, że 
d o u  całej sztuki — to grzebień, lecz na 
to  clou składają się ai dwa grzebienie — 
jeden — imitacja szyidkretu, drugi praw­
dziwy. Tym pierwszym gnębieniem , roz­
poczyna się akt I-siy i, zdawałoby się, 
żeoś całej intrygi bęuzie właśnie nn tem 
spoczywała. Tymczasem grzebień—imi
i*cja szyldkratu staje się przyczyną 
szczęścia dwojga młodych ludzi: Ewy

Scnmidt i Jana Wsldowa, dzięki te­
mu, że jego pryncypał podejrzewał pan­
nę Ewę o to, że to właśnie ona 
spoczywała w jego ramionach w ciemnym 
salonie i zostawiła mu na pamiątkę, czv 
w innym celu, ów grzebień, Ewa i Jan, i 
ich zgubiony grzebień-imitacja szyidkretu, 
jest drugoplanowym epizodem, potrzebnym 
więcej d li wymiaru czasu akcji, niż dla 
soctęgowania samej intrygi. Bo przecież 
clou całej sztuki jest grzebień z prawdzi­
wego szyidkretu ■zgubiony” rozmyślnie 
przez czarującą panią Wally—w kieszeni 
swego męża poaczas owego pamiętnego 
wieczoru w salonie.

Pom im o tej wadliwej budowy, azeja 
toczyła się dość wartko, dzięki utrzymaniu 
właściwego tem pa Groteskowa intryga i 
szczery hum or wywoływały salwy śmiechu 
na przepełnionej widowni.

V illy pani Gorczyńskiej nozostawia 
dużo do ży:zenia Pani Gorczyńska wypo­
sażona tak bogato w warunki sceniczne, w 
postać pani Wally włożyła tylko swoją do­

skonałą rutynę i tylko rutynę. A szkoda, 
gra oparta na rutynie bea odrobiny duszy 
przestaje nyć artyzmem Fieminiag pana Wyr- 
wicz-Wi hrowskiego był cokolwiek z«da- 
ieko odFlemininga, prsez swoją zbytnią sz*y- 
wrość, brak mimiki i modulacji głesu.

Pan Opolski ze swoim Hrawiicz«iem 
zrobił co mógł Czuł cię nieswojo w roli so ­
bie obcej. Autor swego Hrawliczka wypo­
sażył b. bogato, o  tem reżyser powinien 
pamiętać, a Opolski rokuje duie nadzieje, 
lecz wczesne obaiążattie tego lodtaju  rola* 
mi może go (p, Opolskiego) zmanierować. 
Jeszcze jedna życzliwa uwaga: czemprędzej 
wyzbyć J ę  stereotypowych ruchów przy za­
kłopotaniu a mianowicie: — lewa ręfca do 
kieszeni, a prawą drapanie się po głowie. 
Stać przecież na bardziej wymowne ocida- 
nie tego stano psychicznego.

Reszta zespołu dała sylwetki.
Zastępca,



Życie gospodarcze*
T eg oroczn e  zbiory 1 nu.

Dokona j e  Już w wielu krajach europej- j 
sidch oszacowania obszr-ów  aasiewi* poz* 
wala i «;zkolwiek z wielką ostrożnością, 
okeślić  przybliżoną Wielkość zniorów tego­
rocznych lnu.

Zasiewy w r. b w ważniejszych kra- 
ach uprawy, pomijają'. Rosją dla której 

danych dotychczas b -iz , przedstawiają się 
jitsłębująco (w tys. ha);

1922 26 1927 1928
średnia

Kraje, konsumujące
wiokno lniane:

Francja 20 24 29^ i
Belgja . 21 21
Czechosłowacja 23 22 22
H olatdja 12 11 16
Pin. Irlanćja . 15 11 15
Niemcy 36 15 14

Rrzem . 127 104 120

Krajt, dostarczające
Włókno lniane;

P o lsk a . 105 110 111
Litwa . 65 84 96
Łotwa . 59 63 67
Estonja 33 35 37
Fin land ja 6 5 5

Ra; em . 268 298 316

B?
Franrja 
Holandia 
Niemcy 
Czechosłc 
Pin. Irian

P o lsk a . 
Litwa . 
Łotwa . 
Ertonjn 
Fi&landja

1922 26 1927 1928

233 330 3(9
155 220 —

84 69 140
275 108 130

acja 124 115 100
a . 60 50 —

Razem . 932 892 —

e • 511 675 —

•  • 326 336 400
t , 23o 186 149

106 96 91
*  • 15 16 12

R*zem 1.194 1.309 —

O góbm 2.126 2.201 —

Z powyższych zestawień wynika, że 
w r. k. piantacie Inn w Europie, z wyjąt­
kiem Czechosłowacji 1 Niemiec, zostały 
-naczme zwiększone (w 1927 r. — 402 000 
ha, w r. h. — 436.000 h*, a więc wzrost 
uprawy o  8,4 proc.) Najwięzsz'' wzrost 
zasiewów wykazały kraje zachudaio-euro- 
pejskie, mianowicie; Halandja o 48 prac., 
irlaadja o 42 prac., Francja o 21 proc. i 
wreszcie Belgia o 13 proc.

Prowizoryczne obliczenia zbiorów te­
gorocznych uwidacznia niniejsze zestawie 
nie, na zasadzie oszacowań urzędowych 
prywatnych (w tys q):

Zestawienie powyższe wykazuje dl* 
Bslgji, Holandji, Niemiec i Litwy daleko 
większy zbiór tegoroczny niż w r. uh.; 
zbiory we Francji i Irhndji, jak moż-ia 
przypuszczać na zasadzie meldunków fa­
chowych, również są znacznie większe niż 
w roku ubiegłym — oceniając je jeduak 
ostrożnie na .ówne ses/io.ocznym , jak 
również przyjmując dla Polski tea sam 
zbiór, co i w roku zejzlym (prywatne ob­
liczenia donoszą o zwiększonych terenach 
zasiewu i przypuszczalnie większych zbio­
rach w województwach północno-wschod­
nich) — ccłkowite zbiory słomy lnianej w 
r. b. ocesić można na 2.140.000 q.

Oczywiście, że są to  czysto orienta­
cyjne obliczenia, gdyż dokonanie ich na 
początku sezonu, gdy jeszcze nie jest sło ­
ma wykoszona, a więc i nie określona wy­
dajność włókna, nie uprawnia d, wysuwa­
nia dalszych przesłanek co do ilości otrzy­
manego włókna lnianego z tegorocznych 
zbiorów.

Sumarycznie jednak zanosi 3lę w se-

I'z o n ie  przerób :zym 1928-29 na większa po­
daż surowcr lnianego, nU w sezouie 192.'— 
1928 r. (Przemysł i Handel Nr. 46/28).

D m l u i z e  m u  w Wilnie.
Wczoraj, we wtorek 13 b. m. przyby­

ła do Wilna wycieczka dziennikarzy wło­
skich pod przewodnictwem przedstawiciela 
Polskiej Agencji Telegraficznej w Rzymie 
red. Leona Chrzanowskiego.

Gofci powitali na dworcu przedstawi­
ciele Województwa i Syndykatu Dziennika­
rzy W ilersklch. W godzinach przedpołud­
niowych dziennikarze włoscy zwiedzali pod 
przewodnictwem profesora U. S. B. Ferdy­
nanda Ruszczyca miasto przyczem niejedno* 
krctaie w ynżali zdziwienie z powodu wiel­
kiej ilości zabytków, świadczących o wpły­
wach włoskiej sztuki i kultury łacińskiej.

Po południu Syndykat Dziennikarzy 
Wileńskich podejmował kolegów włoskich 
śniadaniem w hotelu Georges‘a przy u- 
dziale reprezentanta Województwa Wiktora 
Piotrowicza, profesorów U.S B. Ferdynan­
da Ruszczyca, Mieczysława Limanowskiego 
i Stefana GIixsliegc, reprezentantów świata 
literackiego i prasy (IIRed.) Wśród bardzo ser­
decznego nastroju wygłoszono szereg prze­
mówień, świadczących o tradycyjnej przy* 
jaźni pclsko-włoskiej. Szereg toastów roz­
począł wict-prezes Syndykatu Dziennikarzy 
Wil. red. Kodż, któremu odpowiedział red. 
Steliutti Scala. Podczas toastu na cześć 
Włoch i Polski jeden z dziennikarzy włoskich 
red. Ardemagni wzniósł okrzyk: „Niech ży­
je polskie Wilnol"

KRONIKA.
Dziś: Jozafata.
Jutro: Leopolda, Gertrudy.
Wschód słońca—g. 6 m. 46 
Zachóod „ g. 15 m: 21

— sp i strze len ia  Z sk ł-d n  Meteorologi­
cznego U. S. B. r  dn. 13, XI b. r. Ciśnienie 
Średnie 162. i em peratura+6 stop. C., opady 0,1. 
Wiatr urzeważając" południowo-zachodni.

Uwagi: pochmurno, deszcz, minimum +  2 
stop. C., maksimum 4-8 stop. C.

Tendencja barometrjrczna. stan su ły . 
Jednocześnie na naszą proSbę Zakład a- 

stronomiczny U. S. B. wyjaśnia, że w dniu 12 
b. m. w czasie zapowiedzianym pogoda uniemoż­
liwiła obserwację zjCnrieaia słońca. Mimo In, 
zaćm.ciiie miało miejsce w zapowiedzianym s - 
kresie z dokiidn "ścią co do minuty.

MIEJSKA.

Do wtorkowego artyeułu S y k  j i d u, aa- 
ie: trafnie ujmującego naturę irytacji .Przeglądu 
Wileńskiego, wkradły się, bs* chęci zapewne au­
tora, pewue braki. A mianowicie, prostując mnie­
manie .Przeglądu" jfkoby tylko oficjalne, nie lu- 
lejste 1 „uzurpujące" sobie przedstawicielstwo 
Wilna osoby, brały udziai w Zjeżdzie, wyliczył p. 
Jan Mr-ski szereg

U

M1-1

— Delegacja żydowskiego Pen-Klubu u 
prezydenta FelejewskUgo. Gnegaaj do p prezy­
denta Folsjewskiego zgłosiła się delegacja iydow- 
gkiego Pen-KIubu, która przedstawił sw e stano­
w isko wobec projektu nagrody za najlepszą pracę 
u Wilrie. Delegacja zwróciła uwagę p. prezyden­
ta na niew łaściw y w ich mniemaniu waruneK, że 
praca ta winna być nipissna w Języku polskim i 
zapoznawszy p prezydenta z zadaniami i macami 
o Wilnie poszczególnych członków Pen-Kl»b'< 
piosiła o sprwodowanie rtpLOszeni. do Komisji 
omawiającej tę sprawę członka Pen-Kli bu jako 
tez skreślenia warunku o języku w jakin praca 
ma być wykonana. (x)

— Prace budżetowe. W dniu wtzorajszym 
odbyła wę pierwsze nadzwyczajne posiedzenie 
Prczydjur Magistratu poświęcone omówieniu 
wstępnych prac nad opracowaniem preliir narza 
budżetowego m. Wilna na rok 1929/31

— Stypendja. Na i megdajszem posiedzeniu 
miejskiej komisji kulturalno - oświatowej między 
innemi postanowiono: ustanowić stypendjum w 
wysokości 2000 zł. za najwybitniejszą pracę li- 
teracko-artystyczną. Jak również stypendium w 
wysokości 1200 zł., jako zapomogę dlu absolwen-_ nazaisk notorycznie .tutej , 

szych" luuzi, ale opuścił wśród nich prof, R usz-, t®. wt,glednie słuchacza wyższych kunów , studju 
czyca, którego chyba uzurpatorem wileńskosci iacaso zagadnienia sammaHnuia
trudne nazwać? A prócz tych rdzennie wileńskich 
ludzi sądzimy, ż t  prof. Hg»ń, f Hulewicz, prof. 
Limanowski, p. Lopalewsl.i, Jzel/gowski, pro' 
Remer zwłaszcza od I t kilku niejedną oddali 
rzetelną usługę Wilnu i Wileńszczyźnie i mają 
piawo je rept :zi~towa£, bez up< włżnienla... Rs- 
dtkeji .Przeglądu", która siebie bodaj jedynie 
uważi za p r a w d z i w e  oblicze Wilna i tego 
kraju. Na szckęście tak nie jest. X.

i
KRONIKA KRAJOWA.

— Rejeatiacji zapasów mi ;f pszennej. W
najbliższych dniach władze administracyjne przy­
stąpią do rejestracji zapasów mąki pszenne, w 
młyna :h o gatunkach wyższych ponac 65 proc 
przemiału. Rejestracja przyczyni się do ułati «nia 
Kontroli przemiału aokonywantgo po wejściu w 
życie ustawy zakazującej irzem ił poniżej 65 proc., 
a który to zakaz będzie t całej rozciągłości prze­
strzegany. (x)

— Kontrola papieru w woj w hrńik m 
W celu uniemożliwienia nadużyć władze skarbo­
we narządziły ścisły nadzór iad  papierniami, znaj- 
dującemi się na terenie województwa wileńskiego, 
a w rablającemi papier wodny dla akcy] i innych 
poaobnyeh celów (x).

Giełd* warszawski z dn, 13, XI. b r.
DEWIZY:

Belgja 
Londyn . 
1 icw j-Jora 
Paryż

123,9*'—123,5* 
43,231/*- 43,13 

8,90 -  8,88 
34,84* a-34,76

Praga..........................................   . 26 421/s—26,36
^ z w a j c a r i * ................................... 171.Ó1—171,.8
s t i e d e f t ..................................  125.28Va-124.97

W ł o c h y ..............................................  46,73—' >,64
Marki n ie m ie c k a ..........................................212,32.

F - p i t r y  p r o c e n t o w e :  Doiarówka
112.50 — 115,5u — 114,50. 5o/° pożyczka konwer­
syjna 67. SVo kolejowa 60. ó°/0 dolarowa 85.
8% L. Z. Banki. Jospoda.stwa Kraj; 93,50. 
Banku Rolnego 94. obcgcije Banku Goi ot rst- 
wa Kraj. °3, 8% T. K, ^rzem. Pol. “9. 4W/o
ziemskie 48. 4V«°/o warszawskie 48. 57® warszaw­
skie 53,25. 8V§ warszaw skie 67,25. 4°/» pożyczka 
inwestycyjna 119 -118.

A k c j e :  bank Polski 174,50. Spółek Za­
robkowych 80. Elektrowni i ! Dąbrowie 88. Cu- 
ic.er 90 rirley o. z . . .  WysokJ 218—220. Ce­
gielski 42. Lilpop 35,25. Modrzejów 31. Ostrowiec 
I em. 105—1) efa. 100. Starachowice 39,50 — 39 — 
39,25

J&n 3u łh ak
a r t y s t a - f o t o g r a f .
Jagiellońska 8, telefon 968, przyjmuje 

od godz

I Rower do sprzedan ia
Kolonja Wileńska, 5 kim. od dworca 
w stronę Wilejki, dom Nr. 7, Jasus
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S E J M .
Dalsza rozprawa nad budżetem.

WARSZAWA 13 XI (Pal). Dziś Izba 
przystąpiła do dalszej rozprawy nad preli­
minarzem budżetowym.

Pos. Wotnicki (Wyzwolenie), zabiera­
jąc głos, mówi, iż czyni to z uczuciem za­
kłopotania,- gdyż w duszach naszych grają 
jeszcze echa świątecznego nastroju w rocz­
nicę nieDOdległoścl, a * przemówieniu 
swem mówca musi nastrój ten co do przy­
szłości zakwestjonowić.

Mówca poddaje krytyce stosunek rzą­
du do parlamentu i samorządu, nazywając 
go nienormalnym i dodając, że stronnictwo 
Wyzwolenia nie solidaryzuje się z wywia­
dem Marsz Piłsudskiego, udzielonym przed 
zamknięciem poprzedniej sesji. Poruszając 
sprawę stosunku rządu do ustaw, uchwala­
nych przez Izbę, mówca, zwracając się do 
rządu zapytuje, czy słuszny jest zarzut, że 
rząd nie wykonywa budżetu zgednie z u- 
chwałami ciał ustawodawczych. W zależno­
ści od odpowiedzi na to  pytanie stronni­
ctwo mówcy ustosunkuje się do budżetu już 
w pierw izeui czytaniu

Pos. Kuśnierz (Ch, D.) uznaje, iż 
przedłożony budżet jest rzeczywiście real­
ny, opiera się na faktycznych wpływach, 
należy go jednak oceniać w zestawieniu z 
deficytem bilansu handlowego. Według 
m ów cy, punktem wyjścił programu gospe 
darczego powinna być reforma ustroju rol­
nego. W tej mierze mówca zapowiada 
zgłoszenie odpowiednich wniosków.

Mówca wita z zadowoleniem wnie­
sione przez rząd nowe przt dłożenla, zmie­
rzające do reiormv systemu podatkowegc. 
Zapom ocą reformy ustaw skarbowych 
worowadzenia oszczędności należy uzyskać 
fundusze na poprawę uposażenia urzędni­
ków. Budżet winien kształtować "się pod 
kątem widzenie potrzeb roinictwa i prze­
mysłu.

Pos. Dąbski (Str. Chłop., wygłosił 
długie opozycyjne przemówienie, w któ- 
rem utrzymywał, iż przedłożony budżet 
jest w porównaniu z dochodam zDołecz- 
cym * stanem  majątku naroauwego za 
duży. P. Dąbski zapuwiedział, iż stronni­
ctwo jego nie zgodzi się na żadne zmiany 
konstytucji, ograniczające prawa przedsta­
wicielstwa narodowego dcmagać się bę­
dzie natomiast zniesienia Senatu i krakor

stają szeregowi rezerwy i pospolitego rus*enia 
urodzeii w roku 1897, Którzy n i t  odbywali iesreze 
ćwiczeń wojskowych (rezerwiści) lub też nie sta­
wali uo zebrań kontrohych urząazan jcb  w 1925, 
26, 27 rokr (oospolitscy), a nazwiska których 
rozpoczynają afę na A. B. C. D. E. F. G. H. 1. Ż. 

(x)
Z PO L IC JE

— Komendant Baszczyński przeniesiony 
do Lwowa. Wczoraj wieczoiem opusnt Wilno 
wezwań” nagle do Lwowa l omerd.tnt P licji Pań­
stwowe: na m. Wilno p. nadK om isarz Reszczyń­
ski. Władze centralne uznały nadkom, Reszczyń­
skiego za najocłpo rieuniejszego na stanowisko 
homendanta Policji na tak trudnym posterunku 
jakim  je s t Lwów.

Fan Reszczyński pndczaa swojaj kilkuletniej 
piacy w WHiie zdełzł postawić policję na odpo­
wiednim poziomie trzymając wszys.y.ich jakoficr- 
rów tak i szeregowyca w fearbscn żelaznej dy­
scypliny, słdżąc p.zykładem psdwi-dn*mu sohie 
personelowi w pracy. Niezależnie cd swych zsj.ć  
służbowych p, Reszczyński wraz zmałocnką brali 
b. czynny udział w życiu społecznem miasta.

Przei odejściem pociągu na dworce kolejo­
wym Łtbrall się wszyscy pp. oficerowie P. P. na 
peronie zsś ustaw.,j się KOmpunja niższych 
funkcjoiisirjuszów wolnych w tyjn czasie od służ­
by. Do odjeżdżającego przemawiał krótko kom. 
Lewandowski wyrażając w imieniu carej komendy 
szczery żal z powodu tak nagłego wy azdu i ży­
cząc jtdnocześnie p. Reszczyńskiemu dalsze* o- 
wocnej Pracy ca nnwem, a tak odpowieazialncm 
stanowisku.

P. Reszczyński żegnając się z obecnymi za­
znaczył, że pomimo wv;_zdu całem sercem zwią­
zany zrstaje z Wilnem, gdziu zdołał znaleść 
zrozumienie i pomoc przy wykonywaniu swych 
czynności.

* *
*

Następcą nadkom. Reszczyńskiego zamia­
nowano naraził, kom. Lewi dow-tdego w charakte. 
rzo p. o. komendanta P. P. m. Wilna, (x)

Z K O LEI.
— i obito sowiecka konferencja Kolejowa. 

DziS w Sto'pcach rozpoczynsją się obrady pol­
sko-sowieckiej komisji mieszanej w sprawie bez- 
przeładunkowe] komunikacji towarowej pomiędzy 
PoisKą a Rosją sowiecką.

Celem wzięcia udziału w powyższej konfe­
rencji, w dniu wczoraiszym wyjechała z Wilna

jącego zagadnienia samorzrdowe.

PR A SO W E
Skonfiskowanie .Słowa" i .Dzienniku

Wilińskiego". Ns mocy za-ządzenia władz admi- ___ ________  _____ _______________  -  ____
nistracy.nych, w driu wczorajszym zostai przy-« spec*alna komisja z prezesem Wilińskiej Dyrekcji
*kfego°Wza ^m fes^cze^e *wz, ifa M ^ ^ ^ w y k ry d u  -_ Kolef°wei Inż- Staszewskim na czele
bandy szpiegowskiej, ujawniających przedwcześ- r  POCZTA
nie szczegóły toczącego się śltuztwa. * ’

Przyaresztowanie nastąpiło r_  podstawie 
art 14 Rozpor-ądzenia 1 rezydenta Rzeczj socpo- 
litej z dnia 16 lutego .916 r

IANITARNA.

datu oraz rozdziału Kościoła od państwa- 
Wreszcie oświadczył, iż stronnictwo chłop­
skie, głosując za budżetem, żądać będzie w 
komisji największych oszczędności, a jeśli 
żądania te nie będą uwzględnione, głoso­
wać bedzie przeciw budżetowi.

Pos. G ruenbaum  (Koło Żyd.) Skarży 
się na wzrost obciążenia podatkowego, 
przeważnie ludności m kjskiej, a wśróa 
niej ludności żydowskiej. W końcu w ypo­
wiada się przeciwko ugodowośti, a nato­
m iast zapowiada walkę o ochronę praw 
Żvdów.

Pos. Baczyński (Soc. Rad. Ukr.) 
twierdzi, ie  potrzeby narodu ukraińskiego 
w tym budżecie są rzekomo zupełnie pra­
wie pominięte. Przechodząc do niedawnych 
zajść we Lwowie, mówca przypomina sło ­
wa ministra Spraw Wewnętrznych gen. 
SkładkowskLgc, te  policją nie była winna 
tych zajść, na co minister Składkowski 
oaparł z miejsca: „Bvła winna, bo była 
zoyt pobUżliWd". Mówca dalej oświadcz;, 
iż naród ukraiński nie wzuje nienawiści do 
narodu polskiego i pobierać będzie pań­
stwo poiskie, gdy cofnie się ona na swoje 
terytorium. Klub mówcy głesować będzie 
przeciw budżetowi już w plerwszem czy­
taniu.

Pos. Dębski (P iast) uwala, iż nasze 
życie gospodarcze nie wyuzyma dikgo o- 
becnego wielkiego obciążenia i jedynem 
wyściem z sytuacji jest pomnożenie eks­
portu. Co się tyczy reformy podatkowej, 
to naprawa musi objąć cały system po­
datkowy. Z tego więc względu mówca wy­
powiada się przeciwko sowym przedłuże­
niom podatkowym, a  zwłaszcza przeciwko 
zwiększeniu podatku gruntowego. W dziele 
naprawy konstytucji i uporządkow miu 
stosunków prawnych w państwie konie cz- 
nem jest — zdaniem mówcy —  współ­
działanie wszystkich czynników panstwo- 
wycn, zarówno rządu, jak i Sejmu. Na tem 
dyskusję przerwano.

W pierwszetn czytaniu odesłane do 
komisji Spraw Zagranicznych dwa projekty 
ustaw o ratyfikacji umowy handlowej i tra­
ktacie przyjaźni z cesarstwem Persji.

Zkolei Izba przystąpiła do nagłości 
4 wniosków w sprawie zajść we L wo wie— 
Klubu B.B., Klubu Narodowego, Klubu U-

— Subwencja dla f.styiucyj dobroczyn­
nych. Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej wy­
asygnowało na ręce p. wojewody złutycb 3000 na 
poi ‘pszenie wyżywienia w instytucjach i zakła­
dach Opieki Społecznej w dniu święta Niepod­
ległości.

Ponadto «vygnowaio MInisterstwt złotych 
19.000 tytułem nadzwyczajnych zapomóg oraz 
11.325 zł. tutułem normalnej subwencji niesięcz- 
nej dla Insty.ucyj Opiekuńczych w Wilnie. Oprócz 
powyższych dc'?>ęyj p. wojewoda udzielił szeregu 
zapemóg poszkodowanym na skutek klęsk ży­
wiołowych w wysokości od 100 do 300 zł (x)

SPRAW Y tyADŁMiCKiE.
— Akademicki, kolonja letnia w Legacisz. 

kach. Na ~statniem posiedzeniu Wydziału Wyko­
nawczego Wojewódzkiego Komitetu Wileńskiego 
Pomocy Pdskiej Młodzieży Akademickiej wybrany 
zostai Komit- budowy i admlnist-acji nowej Ko­
lonii Letniej dla akademików. Kolonja ta ma pow­
stać na terenie powiatu Wilensko-Trockiego w 
maj. Legaciszki. Skł*j Komitetu jest następujący: 
inż. Wiki ir Niewodniczański, prof. ar. Władysław

IJakowicki, inż.. Augut. Prz^gonzk,, inż. Józef ca- 
stowski i Władysław Bebieki. Koruitet w najbńz-

 ______________    szym czasie opracuje plan nowej kolonji, a wio-
'  - - - r  y ; sną roku przyszłego przystąpi do buaowy tak

ważnej dla akademików placówki.

SPRAW Y s z k o l n e .

hraińskiego i i Ukraińskiej socjaho-i jdykal- 
nej reprezentacji.

Dla uzasadnienia nagłości wniosku 
B.B. zabrał głos pos. Loevenhertz i przed­
stawiwszy s h n  faktyczny wroadków we 
Lwowie, podkreślił, że sprofanowano pa­
mięć obrońców Lwowa i Orląt, tych, któ­
rzy są najbliżsi i najdrożsi miastu. — U- 
czynionio to  z ca łt świadomością i pre 
medytacią. wybierając moment, gay, w 
związitu z rocznicą walk lwowskich i rocz 
nicą powstania państwa, patriotyczne uczu­
cia ludności polskiej były w najwyźszem 
napięciu. Ludność jednpk nie dała się 
sprowokować i zapanowała nad sobą.

Mimo to podżegacze sformował! 
pochód ukraiński, a gay policja zażądała 
rozejścia się, z tłumu caczęto strzeiać, ra ­
niąc policjantów. Policja jednak nie odpo­
wiedziała strzałami. Wniosek B. B. wzywa 
rząd, aby przebieg tych f,ajść dokładnie 
zbadał i wyciągnął odpowiednie konse­
kwencje.

W uzasadnieniu zaś tego wniosku 
mówca oświadczył, iż społeczeństwo pol­
skie Odróżnia agitato tfu i 
lojalnych obywateli, 
du względem tej spokojnej ludności ukra­
ińskiej winna zmierzać drogą rozwoju go­
spodarczego i kulturalnego. Realna polity­
ka musi się opierać na rzeczywistości, a 
rzeczywistością jest, że ziemie te od óoku 
1340 stanowią integralną część Państwa 
Polskiego i że obok 20m iljonów  Polaków 
mieszka w Państwie Pofskiem około 4 mil­
ionów Ukraińców. Ludność ukraińska ze­
spolona węzłami krwi, współżycia i współ­
pracy z Polakami w równej mierze jest ua- 
interesowana w sile i rozwoju państwu. 
Obie muszą zgodnie współpracować i zna­
leźć modus vivendi. Ani jedna ani druga 
strooa nie mogą przez prowokację podże­
gaczy dać się sprowadzić z drogi wzajem­
nego poszanowania i zgodnego współżycia.

Pos. Stroński (Ki. N.) uzasadniał nu- 
głość wniosuu swego klubu, domagającego 
się zlikwidowania bojowych organizacyj u- 
kraińskich. Mówca zbijał roszczenia Ukraiń­
ców do ziem Małopolski Wschodniej, po­
wołując się na dane historyczne i posta­
nowienia międzynarodowe, areszcie stwier­
dził, iż na dążenie Ziem Wschodnich od 
Polski naród odpowiada raz na zawsze 1 
stanowczo: „Nie*. Jeżeli młodzież polska 
we Lwowie widząc ten zamiat tak jsik 
przed 10-ciu laty, temu się opierała, te m a  
ona za sobą c »le społeczeństwo polskie.

Pos. Walnyckij (Seirob-iewica) prze­
mawiał przeciw nagłości wniosku B.B., na­
tomiast popierał negłość wniosków Ukra­
ińskich. Za wnioskami terai przemawiali 
również postowie Zahajkiewicz i Kłym.

W głosowŁniu przyjęto jedynie na­
głość wniosku klubu B B. Pozostałe wnio­
ski oaesłano jak zwykle do komisji admi­
nistracyjnej

Wreszcie pos. clawryliuk (Bl.it.) uza­
sadniał nag.ość wniosau o natycnmiastowe 
otwarcie gimnazjum białoruskiego wRudo- 
szkowicŁch.

Nagłość wniosku przyjęto 148 głosa­
mi przeciwko 147, Na tem posiedzenie 
zamknięto.

Następne jutro we środę o godzinie 
13-tej popołudniu

— Choroby zakażn. w Wilnie. W tygodn.u 
ubicgiym na terenie m. Wima zanotowano 41 wy­
padków zasłabnięć na choroby zakaźne, w tej licr- 
bje na tyfus brzuszny — 6; tyfus plamisty — 1; 
płonica — 3; błonica — 3; róża — 3; krztu-icc — 
3; gruźlicę 10 (zmarło 3); grypa — 2 i ospę 
wietrzną — 9.

OPIEKA SPOŁECZNA.

— Ziazd prezbsów U yr; rcyj I*ocztowvca. 
Wczoraj wieczorem oruścu Wilno, udając się do 
Warszawy prezes Wileńskiej Dyrekcji Pocztowe 
inż J 2ó 'tow ski.

Wyjazd p prezesa di Warszawy lezy w 
ścisłym . wiązka z konferencją prezesów wszyst­
kie! Dyrekcyj Pocztowych, jaka pod przewwomet- 
w-m p. miiJstra Poczt i Telegrafów Miedzińskie- 
go w dni. dzisiejszym zosianfe otwarta i War­
szawie. Konterarcja poświęcona jest zagadnieniu 
usprawnienia służby pocztowej na terenie ca/ej 
Rzeczypospolitej.

ZL ZW. \ STO WARZ YaZEŃ

— Zebrani* organizacyjne Oddziału Wi 
leńskic-go Poiskiego T wa Eugcnicziicgo (walki 
ze zw /rodnienlim  rany). Pod protektoratem 
wojewody wileńskiego p. Władysława Raczkiew.- 
czt, odbędzie się w niedzielę, dnia 18 b. m. o 
godz. 16.33 w sali Konferencyjnej Urzędu Woje­
wódzkiego (Plac Katedralny 2). Zebranie organi­
zacyjne Oddziału Wileńskiego Polskiego T-wa 
Eugenicznego Zaproszenia wydaje Sekreta -jat 
Generalny T-wa Eugenicznego (ul. Śniadeckich 1 
ra. 8) codziennie od godz. 14 — 15. P. p. ofice­
rowie, polska młodzież akademicka U. S. B.. urzęd­
nicy państwowi i samorządowi, oraz nauczyciel­
stwo bez zaproszeń, za okazaniem legitymacji.

— Z T-w« Wycnowania Przedszkolnego. 
Staraniem T-wa Wychowania Przedszkolnego od­
będzie się w dniu 15 listopada, w czwartak, o 
godz. 8-ej wiecz. w sali Kurstorjum (Wolana 10) 
odczyt p. PreiraowskW, delegatki Państwowego 
Instytut i- Wychowsnia Fizycznego, p. t. .Wycho­
w ane fizyczne w Ameryce*.

Wstęp wolny.
Sekreterjłt T-wp Wycnowania Przedszkol­

nego urzęduje w Sredy i piąUi od godz. fi — 7 
pop. w loKalu przy ulicy Zamkowej 24, m 5.

ZEBRANIA * ODCZYTY.
— W zoo wierne zebrał towarzyskich w 

Stow Te?.haikóvr. Komunikują nam, że Stowa-
— Piupaganda samowysta"i-Z£lnoścI 

szkołach. Kuratorium Szkolne wydsło polecenie * . _  . , ,
urządzenia we ws ystkich szkołach pogadanek i j rzyszenie Techniko^- w WiIuip wznLwia zebrania 
odczytów na temat samowystarczalności gosno-. towarzyskie, które oabywać się będą w każdą
darczej przez co będzie wywierany pośredni wpływ 
na rodziców dzieci uczęszczających do szkół, któ­
rzy w.nni zaopatrywać się jedynie w towary wy- ‘ 
rohu krajjwego. (x) ;

— Uroczystość w szkole im .H enrykaSien- , odczyt p p f. 
kiewiczo. W czwartek, dnia 15 b. m. iako w 12 ceniony [est 
rocznicę śmierci Henryka Sienkiewicza zostanie 
odprawiona o godz. 10 m. 30 uroczysta msza św.

kościele c i-Bernardyńskio Szkoła Powszechna 
Nr 11 im. Henryka Sit ikiewicza, ktć-ą corocrnie 
organizuje obchOC Sienkiewiczowski w Wilnie, 
uprasza wszytikie Instytucje. Stowarzyszeni? Or­
ganizacje i Szkoły w Wilnie o wysłanie swych 
delegacyj ze sztandar: mi, a ws cystkich, komu 
dro | jest pan ięć Wielkiego Po.aka o erzybycie 
aa powyższe nabożeństwo.

Uroczysta Akademja ku czci H. Sienkiewi­
cza odbędzie się w Sali Kina Miejskiego w nie­
dzielę. arna 25 b. m. o Toa 14.

— S u n  zdrowotny dzieci szkóI powszech­
nych w Wilnie. Jak wy uka z  ostatnio sporzą­
dzonego sprawozdania h.gjenicznp-lekarskiego, w 
miesiącu ubiegłym w szkołach powuze-hnycn m.
Wima zanotowano następujące wypadki rasłab- 
nięć irs e.horonyt Swierzba—6; inne choroby skór­
ne— 30; gruźlica płuc podejrzana — 134, g/uźlic? 
ptuc stwierdzona — 69, gruczoły chłonne powlęK- 
szone — 10; gruźlica gruczołów chłonnych — 84; 
gruźhca innycl narządów—2; choroby nosa—17;
:horoby uszu—24; jaglica- 90; inne choroby oczu 
—141; wady wziokn -  74. orar choroby nerkowe 
7. Z chorób zakaźnych zanotowano: odrę — 3; 
płonicę- -4; anginę—2; ospę wietrzną—16; koklusz 
—15 i dyzenterję—2.

W pracowni psychologicznej przeprowadzo­
no badań 58.

Zaznaczyć należy, iż opieka lekarska na 
igólną ilość 1 i,034 dzieci stwierdziła: 2.366 dzieci 

brudn'*ch i 2270 zawszawionych.

środę w lokalu Stowarzyszenia. Wstęp dla człon- 
j ków oraz wprowadzonych gsści (x)

— Ciekawy odczyt. J-k uę uowiauujemy, 
14 b. m. w Sali Śniadeckich U. S. B. odbędzie się 

Matza z Paryża, Móry powszechnie 
nietylko jako specja’ista w zakresie 

neurologii, ale rów nież zteg ) względu, że podczas 
wojny światewej pomżył wielkie zasłjgi w kie­
runku oddziaływania na społeczeństwo francusitie 
v  akcji wypowiedzenia się za niepodległością Pol­
ski w tym własnin okresie, kiedy cenzura woj­
skowa francuska nie pozwalała na jiodnosttnie w 
prasie kwestii Dolskiej, jako draikwej w stosunku 
do ambasady rosyjskiej. ;

LITERACKA.

W OJSKOW A.
— Ktc staje do zeb-aft kontroirych. Dziś 

do zebrań kontrolnych stają mteregoui rezerwy i 
pospolitego ruszenia urodzeni w roku 1898 Kai 
.A® ,C", którzy nie odbywali jeszcze cw.czeii 
wojskowych (rezerwiści) iub eż nie ‘ tawali do 
zebrań kor rolnych urządzanych w 1925, 26 i 27 
roku (pospolitacy), nazwis i których rozpoczynają 
mę m  M. N. O. P. R. S. 7 . U. V. Z. Z.

Jutro 15 listopadr do aebrań Kontrolnych

— Podziękowanie. Pragnąc wyrazić swą 
wdzięczność zł owocną pomoc w cza J e  Zjazdi 
Literałów p. wojewodzie Rcczkiewic łowi, p. ;,rez. 
Fokjevsk ienu , p. Osterwie i prof. Rcireron,! Za­
rząd Zw. Literatów podejmować wyźt’ wym enio- 
nr osoby w poniedziałek kolacją u .Zorza". Pre­
zes Zw. prof. Pigoń wgłosiJ niezmiernie trafną 
i dowcipną mewę pcrównywujsc p wojewodę wi­
leńskiego do jego puprzeaniKów dawnych woje­
wodów, któr: ’ nierównie mniej niż obecny inte­
resowali się lderaiurą, zakończył tę barwną ga- 
lerje typów i anegdot, serdeczną podzięka za przy­
jazny stosunek jski p. wojewoda Raczkhswfcs do 
Związkn i osób zawsze okazywał.

F. H Romer Ochenkowska przemawiała do 
p. orrzynenta FolejtwskieKO, lznacsając, t t  
słusznie się jej ta rola naltży jako pr^wuacz:a 
mera miasta Wilna w 1812 roku (Michała Rome­
ra), wspomniała, iż gdy 10 lat temu przybyła tu 
na stałe, by pracować w ronzinnem mieście było 
to trud.iem zadaniem, z powodu rozproszkowania 
sił, podziału na kółeczka, zrfarań się i niechęci t 
wzs ieir tych, dziś z -adością stwierdza, że utwo­
rzyło się, maże dzięki Środom grono ludzi, na 
różnych stanów iskach, a lt gotowych współpraco­
wać i pomagać Jobie wzajem w upiększaniu, «,zbo- 
gacanii1 f wowóle w rozwoju ukochanego wiloa; 
zakończyła az;ękując p. prez. Fulejewskiemu i 
owor"ą pracę w tym kiemnku i życriiwośc d ii 
Zw. Li.tratów czego dowoaem usianowienie na­
grody literackiej. Kolejno p. wojewoza i p. prezy­
dent aziękowaJ: w krótkich słowach i ż^czyii do­
brych wyników twórczej pracy na terenie naszym, 
p c-ceem bardzo wesoła i sweboana pogawędka 
przeciągnął:o do 1-ej w nocy.



ł PftAW Y ROBOTNICZE

— Komisji* Rolna. Dziś w lo siu In-peKto- 
ratu P acy odbędzie się posiedzen-e Komisji roł- 
nęj eel*m zawarcia na terenie województwa wi- 
leńs«ieg0 umowy : biorowęj pomiędzy pracodaw­
cami a roootnikami rolnymi.

t P R A W Y  2Y  D O y ^ S K łE .

— W^bor ano. Rnb„ s/te jna nie został ?.a- 
twlerazony. Władze adm inisirrcjjre towiaćoroi- 
ły fimuę żydowską, że wybór naczelnego raoina 
m. Wilna nie może być zat*ierdzor.y ze względu 
r.a to, ze nie ukazał się jeszcza w taj mierze od- 
powies n desrer

E O Z S E

— Obchód 1 I stopada w Pań iwowej 
Wytwórni W ódek Nr. 6 Pi b. m w celu nczczi'- 
nia uroczyjtości vr.krzesze> ia niepociegłości Rze- 
czypospol tej Polskiej tdbyłasię z iricjttywy dyr. 
p. Wład;słzwa Z^noziftikif oo zsbawa w sali lc- 
kalu P ństw Wytw. Wódek przy ul Porowskiej 
63. Z ib av j urządzona specjalnie cla robotnic i 
robctnirów tejże fabryk*. Po odegraniu przez or­
kiestrę wojskowa h>mnu n r r do*ego rcziegły się 
na »alt gromk’e okrzyki ca cześć Pr.na Prezyden­
ta Rzplitej i Pierwszego Marszałka Józefa Piłsud 
•kiego, poczem j den i  pracowników wytwórni 
miał prtt-mówienie do robotnic, potem chór nre- 
szsny, składaia"v się z robotników i robotnic od­
śpiewał .Rotę* i inne pieśni. To był,i część ofi­
cjalna uroczystości wieczoru.

Po niej nastąniłs Z3bawa, w p zerwzch była 
rozdawana ‘-ezpł.-taa herbatka i zakąski. Na wie­
czerze t,m  byli obecni p. dyrekto-wytwórni Wła- 
nysłiw Zaroziński z sy nem oraz jego zastępcy 
M trian Freiliv i Konstanty Wołejko z małżonka­
mi i szef b u-a-wytwórni Henryk Wemk i gośde  
zaproszeni. Nncgół panował b-rdzo miły nastrój, 
przyczem d»ło się zauważyć niewymuszony, a ra- 
wet serdeczpy stosunek między pracownikami a 
władzami wytwórni. Inicjatywa p Zsnozińskiego 
godna jest naśladowania, gdyż przyczynia się do 
upamiętnienia w sferach robotniczych 10 tei roczni­
cy odzyskania Niepodległości oois«iei. — 10 b, m. 
wygłoszony zcateł odczyt cle robotników przez 
dyrektora wytwórni p. Zanozińskiego na temat 
niepodległości

S i !  lolflltlwu to M p  p a it o M

— Rocznica Niepodległości w więzleilu. 
W związku z 10 rocznuą Niepodległości w tu 1. 
więzieniu na Łukis;kacb odbyły się pogadanki 
odczyty dla wszystkich więźniów. Tak ?amo za­
rząd więzienia wydał lepsza niż normalnie po­
żywienie. (x).

Teati” S m uzyka.
REDUTA (na Pohulance).

Dziś „Car Paweł 1“ D. óUreżkowskiego. 
Postsć t tułową kreuje Junosza-Stępo ski. W 
przedstawieniu bierze udziat cały Zespół Reduty.

Początek o godz. 20-ej.
Bilety wcześniej w „Orbisie" 1 od godz. 

17-ej w kasie tertru.
Jutro i pojutrze .Car Paweł I".

Przedstaw ienia szkolne
W piątek i w sobotę o godz. 15.30, ta  zgo­

dą Kuratorium Okr. Szkolnego Wheńskiego — 
nr/edstłi'ieni? dla młodzieży szkolnej drama’u G 
Zan dsfclej — .Tamten*.

Bd-ity sprzedaje biuro „Urbis*.

W ileńskie T ow arzystw o F t!harm on’csne 
w R tJ u d e  na P ohulance.

— Kwar et Drezdeński w W.Inte W rat- 
bliższy wtorek Wilno mieć będz:e nleby!*jake 
atrakcję. Wystąpi bowiem w wieczornym kon­
cercie słynny Kwartet Drezdeński Zespół ten za­
liczany jest do nsFepszych tego iJdzsjn *v Euro­
pie. Występ jego jest temba.dziej atrakcyjny, że 
Wilno dotąd nie gościło od czasu wojny tak 
świetnego eespoiu kameralnego, j*km  iest właś 
nie K eartet Drezdeński. Na koncercie wykonaj* 
członkowie zespołu trzy kwartety z cz*sów naj­
większego rozkwPu muzyki kameralnej a miano­
wicie z czasów klasycznych. Spodziewać s:ę nale­
ży, że muzykalna publiczność wileńska trumnie 
odwiedzi teatr Reduty, by usłyszeć znakom!ty 
zespól, tak rzadko odw edra" ćy nasze miasto. 
Bilety do nabycia w .Orbisie" ul. Mickiewicza 11.

TEATR POLSKI (sala .L ntm a“ ).

Ostatnie dnra pożegnalne występy Mkrjl 
Gorczyńskiej.

Dziś i jutro Msrja Gorczyński wystąpi w 
Wilnie os‘atnie dwa razy w świetnej, pikrntnej 
komedji „Grzebień szyldkretowy".

W y s tę p y  K . h a  u s z a

Piątkowa premjerr, n i której ukażą się dwie 
rrcywesołe komedje Tw*ina i France a „Historj? 
o człow!eku, któ-y wydawał Gazetę Rolnicta" i 
„Historia o człowieku który zaślubił niemowę", 
będą prawdz!,vyn, wieczorem humoru Całości do­
pełni dortetek, w którym wystąpi ulubieniec sto­
licy Karoi Hanust zupełnie w nowym repertuarze, 
oraz nisi artyści pon wodzą Karola Wyrwicz-Wt- 
chrowskiego.

R a d j o
PROGRAM STACJI WILFŃSK1EJ.

Fala 435 mtr.
ŚRODA, dn. 14 listopada 1928 f.

11.56—12.09: Transmisja z Warszaw;: Sygnał 
czasu, hejnał z Wieżv Marj-icki-j w dfekowie, 
komunikat meteorologiczny. 16.10—lo.SOs Odczy­
tanie programu iziennego i chwilka I tewska. 
16,30 -  16.55: Bajki opowie dzieciom Zofja l o -  
karczykowa. 16.55 -17 45: *ud\cja poświecona pa­
mięci poległych żołnierzy: 1) Pieśni chóralne w 
wyk, 1 Drużyny H f te r tk .  2) „Biołe róża" słu-j 
ch^wiako pióra Heleny Mars ewlczównyj) wyk. 
zespołu studentek U. S B. 17.45—18.45: Koncert 
popołudniowy. Wykonawcy: Orkiestra Rozgłośni 

óleńSkiei pod kier Z-gmunta U łęg'. Cz. 1. 1)F, 
Chopin: Polo. e* a-dur, 2-1 St MiMfuszkr: Uwer­
tura Baika, 3) Ignacy Padefewsk': S:,ita-a. P r ' ń  
miłosną, D. Nektu*n, c. Menuet, d. Kr kowiak 
fantastyczny. Zt li. 1) fantazja na tematy St. 
Moniuszki ‘ 2) F. N *woW«i»ki: Kujawiak-, 3) Ks.

I Scharwenks: Mazurwk: 18.45 — 19.00: Komunikat 
j Zw. Mł. P .lsk :ej. — 19.25: Audycia nie.,po- 
j dzianka. 19.25 — 19.55: Kwadrans akademicki.

19.55: Sygnał czasu z Warszawy, odccytaiie pro­
gramu na czwartek i komunikaty. 20.30. Transmisja 
ł Warszawy: Koncert poświęcony muzyce duń­
skiej. Wykonawcy: Orkiestra **. R. pod dyr. Józe­
fa Ozimińskiego i W*ra Neumark (fortepisn). 
22.00—23.30 T ansmłsja z Warszawy: Komunikaty: 
P. A. T. policyjny, sportowy i inne, oraz mu­
zyka taneczna.

Na w ileńsk im  bruku.
, r

— Katastrofa samochodowa na ul. Arae- 
nalsklej. Wczoraj rano na ulicy Arsenslskiej 
miała miejsce katastrofa samochodowa. Tuż przv 
bramie 3 p sap. jadące do miasta taksówka Nr

99 zderzyła się z pędzącym w prteciwnym kie­
runku autobusem Nr 14378. Zderzenie było tak 
s;h e , £e taksówka uległa tuperaamu zniszczeniu 
szofrr, zaś tylko cudem uniknął śmierci Tak 
samo autohuf jast bardzo znacznie uszkodzony, 
a to z powodu rozbicia nadwozia. Zaraz po wy­
padku przybyła na miejsce komisja techniczna z 
Województwa, która przystąpiła do zbadania oko­
liczności katastrofy i st&nu s-mochodów. Komisja 
następnie orzeknie, który z szoferów poniesie 
odpowiedzialność.

Podczas zderzenia pasażerowie nie odmeśi 
poważniejszych obrażeń prócr poranień szkłem.

Może wypadek ten nareszcie wpłynie na 
kontrolę, rozwijającego się coraz wiecej w Wilnie 
ruchu samochodowego. (x).

— Nieuczciwy sprzedawca garet. Wczoraj 
rano jecien z urzędników Dyiekiji Kolejowej p. 
Wyrzykowski p'zy»’ołsł do siebie * sprzedaiąceg i 
w gmichu Dyrekri' gazetv 19 letkiego Kisiela, 
któremu wręczył 500 zł. t  prośbą o zmienienie 
na kilka banknotów Kisie1 zaon ł pieniądze i 
/.biegł pozostawi-szy gazrty. Policja wszczęła za 
rlm poszukiwania, które sa utruanione z poasdu i 
braku adrezu K siela. (x),

P i i t j f c t a  m  piitiag.
Wczoraj nad ranem w pobliżu streji koie- 

jowei pyciąg Nr ‘743 idący z Kolonii Kolejowej 
uO Wilna przejechał kobieie, zabracikę lat okcło 
05, nazwiska której nie zaołano narazie ustalić.

I  f? W .
iV*żr,e zeznptnfa w eprawie o szm ugiel 
spirytusu do Litwy. J sk na hr. Przeź

d z ie c k i b£i«rit z  to w a rz y s z e m !

W procesie Prztźdiieckiego t  -'alszym c!ą- 
gu są badani świadkowie oskarżenia. Zeznaira nie­
obecnych Sąd oc zytuje. Komendant b. 5-ejkorr- 
panji granicznej Truszkowski zeznał, że pomimo 
zak«zu nieudaęlanią przepustek na przebywanie 
w strrfia granicznej będąc w J a ™ n i uV a c h 
trafił akurat na pijatykę,« Której brali udz:ał Jer- 
moliński, Przetdsiecki i inni i po pijanemu pod­

pisał P-zeździeckietnu przepustkę n , przebywanie 
w strelhe granicznej. Z innych zeznań naluty za­
notować zernsnia przodownika P. F. Waltera, 
który jak wudorro zatrzymał zdążający do Wil­
na tiansro tt spirytusu i temsamem przyczynił gię 
do ujawnienia całej afery. Przodownik Walter 
młody o sympatyccnej twarzy i energicznych ru­
chach policjant, dobitnym głosem opowiada o 
tern jak roztoczywszy ibserwanę zatrzymał na 
szosie mejszr„olsIJei cały 1 ansp ri, ak mu po­
tem pi oponowano łapówk, 3 tysiące* złotych, a 
następnie przyrzekano dołożyć jeszcze 7000 zło­
tych. Walter pozornie zgodził się i razem z Pa- 
leckim poje hał dc W?ilna, gdz>e proszono go o 
zwłokę w tłożeniuc catejspranie meldunku, a to 
w celu umożliwienia preżd;:'erkiemu porozumie­
nia sią z komendantem policji na powiat wi‘eó- 
sko trocki. Przód. W'a!trra najbardziej zastanowi­
ła wymówka Paleckiego, że ziożyf on n eprzy- 
ch my dla nich meldunek o czem nikt poza "se- 
oą komena&nty po*iatu nie wiedział. Następnie 'do­
piero okazało się, że o zeznaniach jego był in­
formowany.,. Krzcździecki, lecz przez kogi  Wal­
ter dyskretnie zamilcza Wa ter nie zgoa il się 
rówmtż na na, i5 nie prc-tokulu dogodnego dla 
zsint^re cwanych, a o wszystkich poczynionych 
tnn propozycjach powi^d: m‘l Vogo należ: J .

Ś.'iadł-K pctweidził równi ż / r zm- i a  in­
nych świadków o I b ciach urrąd/anyćh w evs‘0- 
zyturze celrirj w Jiwnlunrch i o j rz\ j'C eUkich 
stosunkach pimiędzy Jerm liń: klai akrzeżd/ i  c- 
kim. Wczoraj zeznawało jeszere kiiku S*isdków 
przeważnie fu irarów , którzy byli v/'najmowani 
d3 przeweżen a spiryiusu z lusu do Wilna. PoK- 
cano im r^tmawiarie p > litewsku i udawanie 
kuoców litewskich. Nektćrych furmanów po 
odwiezieniu spirytusu do Gcdłlina zamykane na 
wszelki wypadek w stodcle . zwalniano doeiero 
na druji dzieft. Transporty defilowały prze* wieś 
Zarnowt Jy, gdzie miościł się posterunek P. P. 
lecz p-li-jarci nic nie widzieli.

Dziś dalszy ciąg pre esu. (x). 1

S P O R T
N tjb iiż sse  im p resy  strKcleckis.
W niedi ielę, dn. l f  XI b. r. na strzelnicy 

Ośr. W. F. Wilno odbędą się następujące imorezy 
strzełeckie: c godz. 10 rano konkuia strzelecki 
Dol. KI Sportowego Wilno z udzirfeia zespołów 
Strzelca, W. K. S. „Pogoni* i 1 &. p. Leg. o godz. 
17 drugi konkurs st-zelecki A. Z. S u.

M iejski Kinematograf

KaltDPlDD-OJmiGWf
SALA MiEJSKA

Od dnia 14 do 18 listopada 1928 r. M  p  Dramat w 8 aktach. W roli głów-
i/acznie będą wyświetlane filmy: ■ T k j ą j l w l L ,  nej. sły nnv n- to r czworonożny
P EI ER th»-GREAT. Rzecz dzieje się współcześnie w puszczach Północnej Ameryki Wśród tra­
perów, cz: li myśliwych, p lującycii przy pomocy s :deł oa zwierzęta o drogocennym futrze. 
Nadpro | T .  , +  , «  n |  w 2 aktach. Kasi czynna od g. S. 10 Pociotek seansów cdg.4-ej

K IN O  T E A T R

j E L i r
W H efska 38.

Dziś. S u p ersz lsg ie r sezonu! M istrz  e k rrn u , g tn ja ln y  ( m a r  n r  r h l  n  
w s n e m  nsjnoM. tz. a rcydziele  p ro 4 . 1928— 2 ,  r . o t ł  W  * ™ .
T a in u  L n r U* t* Ł uii2ia?ęm cza fyttsĄ i?w 'pidy LIL cl AGO WER.

I  C ł j  y H - l J C s i  W y ją tk u '/o  fa sc y n u ą c a  tte ść . « M istrzow ska gra . 
F i l m  t s n  w ż b u d 2U  z a c h w y t  c a ł e j  p r a s y  z a g r a n i c z n .  SEA N SY  o  g 4 6, 8 i 1( ks!

K I N O

M ickiewicza 22

D ;iś! S » !o n .--ro ty c rn y  film z ż y c ia  a ry s to k rac ji w eneckiej p-g w oln . p rzeró b k i D ekobry  p t .

P u r p u r o w a  gondola (Żono, słu ch aj m ęża).
W roli g :ó * ”H  iak zw ykle cza ru jąca  Fi v* *̂ E CE VIDOR. Poc o s ^  10.25 4"'

K I N O

Piccodiily
WIFLKA 42

T>lk i dla osób o mocnych ner* a^h1 Diiś ajwięsszy 'ilm dohy obecnej I Aistrz **'.ranu BERNARD 
GOETZKE, królowa piękności SUZY WF.RNON i ulubieniec kobiet \fclLLt FRITSCH w porywającvm

wrai 2a« !e ik .ak t. WINIEN (Tragedia Gzłowielia, sHazanega na śmierć) Ś , ; :
dejrzanym kab recie, .paiTnicch opium i srulernjsch. _ Ujawnienie tajomnic nocnych lokali 1 Pełne tra- gi zmch wstrząśpień -uchowych przeżycie człowieka nlew-nnle skszanego na śmierć. Pocz-og. 3, ost, 10.30,

K I N O

m f i
Wielka 30.

Opętana przez zmysły.
P tę /n y  d ra r r s t  w 12 sk t. Ilu stru jący  najw aż iefsze za^zdn ien i*  e ro ty czn e  doby obecnej.

r V . ? o t f ? i E T R O w T " * A . M a | P C e , a  A i b a n l ,  t e  t a k i  W ik lin  H M k

K ino K ojejow e

O gnisko
(obor dworca Ko­

lejowego).
Dzfś zmiana programu!

Folwark ob­
szaru

ca 70 ha, gleba b. dobra z 
zrbudowaniami, parkiem i 
ogrodem cwoi.owynj, od ko­
lei 9 kim. Cena 5.500 dol. 
sprzedamy pilnie. 3684.0
Wileńskie B L ro  Komi­

sow a Handfnwe. 
Mickiewicza 21, tel. 152.

. Hk.':m.-■ . W a m-1 'M ;**!£■*"IŁt 1̂ :  SU?. ^

W YSTRZEGAĆ SIĘ  8FZW APT0ŚCI0W YCH NAŚLADOWNIC

Zaiiapne
Biuro Je Kubfńsklegc
ma do sprzedania wilie, 

pensjonaty, parcele
3&74-1

® <sxa>gsc5xaacs><s3s 5X B c c a ig 3 ^ <ggs><BXwś ■

AKUMULATORY
k  *nodc*e, katodowe, sanrochoaowe l iooe ż-’

dlałego tanie. Kwes t 
ak u m u la to ró w . 5

Obywatele! D.ita 15 H siopsdn r. b ,  a wiqc J U T R O  
rozpoczyna się  ju t  ciągnienie 1-ej k lssy

18-tej Polskiej Państw ow ej Loterji Klasowej,

:  g ł ó w n a  

J w ygrana
a co  drugi lo s  s ten o w czo  wy gry we!

wynosi i 750.000
Największa I najszczęśliwsza Kolektura Polskiej Państw owej

Loterji Klasowej

UMINKOM
W ilno, N iem iecka 55. T elefon  15-17.

P.K O- 80928-
Centrsla w Wsrszłwie, Nalewki 40. Tel. 29o.35 P.K.O. 3553

uszczęśl wiła już tysiące graczy, BOWIEM POSIADA 
z a w s z e  s z c z ę ś l i w e  l o s y ! ! !

Nia z w le k a jc ie ! C zes je s t  d rog i!
CIĄGNIENIE JUTROI
i i|3t II %  IO ‘ U '/a losu 1/l losu

r a  10.—  z ł. za  2 0  —  z ł. z a  40.— z ł.

m ożna się ła tw o wzbogacić, żyć w dostattu  
codziennych..

i dob ro b y c ie  b -z  t-o sk

A więc rocóz zwlekać? Spieszcie zatem czemprędzej do  ra jszcz?śllw szcj 

Wilno,kolektury jj, |i|j|l|{0l!f$l(ip Niemiecka 35
gda;ie sz c z ę śc ie  s ta le  sprzyja graczom

po WpłaceniuZlecenia ?amfejscowe uski>teczni*ir.y natychmipst
n r nasze konlo P. K. O.

należne ś f i 
37.18

flupfę raraz
mało użiw an. tokarKę i wier­
tarkę do metali i heblirnę do 
drzew?. Oferty z wyszczegól­
ni nu m rozmiarów f ‘Dr^k:, 
charskteiystycznych cecn i ł p .  
upras-ąm /łożyć oo Admini­
stracji „Kurj. Wił." pod M. W.

3736

— IM

■ L ekarze S

DOKTÓR MEDYCYNY

i
My wiotiytiDi 1 silm.
E b k tro tę ra o ja , D ia te rm ia , 

Słońce górskie, Scl1.x.

Micktewkcza12
róg Tatatskiei. 

Przyjmuje 9—2 i 5—7 3584

DR. MED.

A djuntt KHnikj S> fil -skór­
nej Uniw. S. B. n o  w r ó c i ł
I wznowił przyjęcia chorvch. 

W ieńaka 34, m. 3 od 4 —7 pp.
3580

O b w ieszczen ie .

u  wotne, trwałe, efektowne i 
^  siarkowy i części do

,4732/4345

0<5S>C*«Sn«KS*S 'HS 5<ŁT * 5 !OJ0<Z£>00<S*>00<S£X)0<5?X'
“  P R O W I N C J A ! W Y J A Z D  do W artzaw y Z m ^ Z H T l g

Załatwiamy wszelkie zleceń a w sądach, urzędach państw.' 
.omunalnych, isstytucjich f.nansuwych i wszystkich innych. S  
Interwencja, zastępstw?, parady, informacje we i-scelk cb , 
sprawach. Windykacje wekili i nsleżnc^ś i. Wywiady

*  * B I U R O  ®
fi „Pomoc praw no-handlow a"!
i  Warsżł,włi, N o w y - Ś w i a t  28. 8
u  Prosimy załączać znaczki pocztowe ra  ocpowieuG 
g  Koresprndanci w całej Polsce poszukiwani 3o48-ll

? ES-5 K=>00<sa>09«ss>«.irta SOkSSi. S*>00<S>03<S2M

i ŁADOWANIE i NAPPAWA ^ 8
j  F A C H O W O . T A N I O .  3613 2 ®

 ̂ Zakłady Rkumulatorowe I Elektrptechniczni ,§g
MICHAŁ G1RDA (przy  dw orcu). ^  

e s t s i  t e o i g z s i s z s s z S !  ’ ^ s k s z s j l c o i
C * S£ - 2£>00<VSy‘'  -OCSUKS >0

DjDrewaoy kaniach
z placem 200 sąż. kw. spri - 
damy natychmiast za 2.000 

dolarów. 3729-1 
Dom H /K .„2 A C H Ę T \"  

Mickie\»iczc 1, tekif. 9-05.

llenU dowód .osobi sty wyd. 
JliiuJ przez S tatcstw o 

Oszmianskie na im:ę Efraim? 
Efraimowicza, uni eważnia się.

3733-1

MbM i l f
zapewniony każdemu ucz­
ciwemu nawet nie facho 
wemu. P ios.^k ly  wysyłam 
po otrzymaniu 1 zł, (poczt, 
znaczka). F rancja. Paris 16, 

B-d M urat 122.
N. Schifrln. 362o 1

Dwa duże
ładnie umeblowana pokoje 
z  fortepianem są dc wyna­
jęcia przy ul. Mickiewicza

4 6 , m . 13

T A I ł ^  szczenię, ra- 
I  sowy, na

sprzedaż. Pańska 25, m. 3, 
do 12 i od 5 - 6 .  3697

chor. sk ó rn e , weneryczne, 
syfi!’s i mcczonłciowe.

Mickiewicz? 28 m. 5.
Przy jm uje  od 9 — 1 i 4 — 8.
 ______________________ 3305

DOKTÓRmmi p
chorobywenrryczae, i \ j  lis 

j sk ó rn e .

W ielka 21.
Od 9— 1 i 3—8. (Td, f. 921).

"  f c a lO M c s f is i i is i !
■ r s t  a n i a u *  r< i n r i  !■■■

Pnedsfgliiaritwii naadlawe
w Grodnie dobrze prosperufą- 
ce, (ooiót miesięczny około 15 
tyfi«c> złotycn) do sprzedania. 
Racnunki do sprawozęnis. In- 
fiirm-.cje: .Kurfcr Wileński* od­
dział w G odnie, ul. D nmini- 
kańsKa 26. 3650. 0

is lle g l to in e lm n e .
rzy, Scienianie nó£, masaże elek­
tryczne w gsbinecir dyplomo­
wanej speculistki Wandy Cze- 
czott przy 'rrziers i Zalewskie­
go r  Grodnie, ul. Dominikań­
ska 22. s 3649-14

PttatetiSr.il ?S .ki
kich krajó*- wymieniam, sprze­
daję, IĆUpuję na warunkach naj 

3545-1 I " 1 d r*  } korzys nif)szy h. Grodno. Skr
g g 5)g X S a X B g X S g z a  lwi « 8 K ą  1 Kzcczną* poczt. 14. Księgarnia. 3651-0

r~ U Aukcjonlsta Izby Sk-rbowij w Wilnie C*. Smsikiewies
_ 5= / n t -asad .'t art. I?27 i I03f U. P. C. tud* eż § 3 ł I s ttukdi o 

prtymusowem ściątaniu pifistwc-wjch podatków i uułat z dnia 
b y  i 3 (D*. Ura. Mi Sv Nr 15) pooaje co w, domośd ogól- 
nei iż w dniu W listopada_ 1928 roku c £ jozinie II na mie|Vn 
w Wilmo przy ul. Mostowej Nr 2 cdbędzi s i ; si rz, faż i 1ic»- 
tac] *owarów ner umer oszarouanych n» t9S  złotych a nale­
żących do Morgclls Lei na pokrycie zaległości nodstki wych 
-473a'175Ł/Vl_____________________ * C h . S -najkU  Ica.

Silk^ parcei
ra^eir lub odd*te'nie, z du­
żego majątku, gleba b. uro­
dzajna (len, ps-enica) sprze­
damy zdut r m długiem ban­

kowym długoterminowym 
W ileńskie Biuro 

K om isow o-H andiow e 
M ickiewicza 21. t e l  152.

3717-1 
ks. wojskową wyd. 
orzez P.K.U. 'osta- 

wy, rocz. 1'łOO na imię Szymo­
na kwreicrwicza,unieważnia się

■ ■
; A kuszerki S
I i a a i a a i H H  .  ■

AkuszerkaSsrji W
przyjmuje od 9 rano do 7 w, 
ul. Ad. Mickiewicz* 30 m. 4.
W. Zdr. Nr 3093 2152

P o D Ś e r c j c i e
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